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. Dziś 6 stron Proletariusze wszystkich krajów, łączcie się! 
WARSZAWA 

21 bm. w drugim dniu obra:! 
IV Plenuni 'Kon1ifetu Central­
l'ego Polskiej Zjednoczomj 
Partii Robotniczej, w dalszym 
c;ągu dyskusji głos zabierali: 
";dward Gierek - członek Biu 
ra Politycznego KC, I sekre­
tarz KW PZPR w Katowicach, 
inż. mgr Czesl:!w Mierzejew-
5ki - z Centralnego Biura 
Konstrukcy jn~go Obrabiarek 
w Pruszkowie, prof.Jan Grosz 
kowski - wiceprezes PAN, 
Bronisław Ciuł<l, - I sekre­
tarz Komi ~tu Zakladowego 
PZPR w ZPB im. Bojowników 
Rewolucji 1905 r. w Pabiani­
cach, Jerzy Auerbach - zas­
tępca dyrektora Zjednoczenia 
Frzemysłu Elektronicznego w 

Warszawie, Mieczysław Ja­
glelski - minister rolnictwa, 
r-rof. Janusz Tymowski 
prezes NO'l" inż. Tadeusz Mai 
klewlcz' z Instytutu Metalurgii 
,,' Gliwicach, prof. Aleksan­
rlerKrupkowskl z Akademii 
Górniczo-Hutniczej w Krako­
wie, Wit Drapich - sekretarz 
eKonomiczny KW w Szczeci­
Ilie. 

Wiktor Obolewicz - sekre­
tarz gener~lny NOT, 

Józef SpyehalsId - prze­
wodniczący ZG Zw. Zaw. 
Prac. Przem. Włókienniczego, 
Odzieżowego i Skórzanego w 
Łodzi, 

In!. Henryk Golańllkl - mi­
nister , szkolnictwa wyższego, 

IN 
Marcin Boreckl - dyrektor 

Głównego Instytutu Górnic-
twa w Katowicach, 

Stet&D H~rasimowskl - se­
kretarz' ekonomiczny Komite­
tu Warszawskiego PZPR. 

22 bm. dalszy ciąg obrad 
1I1Z. Wojciech Orszulok z 

Centralnego Biura Konstruk­
cyjnego Przemysłu Okrętowe­
go w Gdańsku, 

Ig-nacy MałC()kl - przewod­
,n!czący Rady do Spraw Tech­
niki przy prezesie Rady Mi­
nistrów, 

Plenum. 

PO'rtitej %am~s%czamy te'kst'll 
niekt6rych wystąpień w dys­
kusji to pierwsZym dniu obrad 
IV Plenum, 20 bm. 

ORGAN KOMITETU WOJEWOnZKlEGO PZPR I 

Prof. WoJcIech Śwłęłolławlkl 
członek rzeczy\\'isły PAN 

Zajmuje się on zagadnie-I stępuje na ka!dym niemal 
niem kształcenia kadr, które stanowisku. 
uważa za najważniejsze. SY-I Jest wielu Polaków - u­
t.uacja nasza pod tym wzglę- czonych, inżynierów! robotni­
dem nie jest łatwa - mówi ków, pracujących za granicą. 
pro!. Świętosławski. Mamy Wyróżniają się tam zdolnoś­
poważne trudności w kształ- ciami twórczymi ! dObrym 
"ceniu kadr na najwyższym po- wykształceniem, zajmują wy­
ziomie, m. in. dyrektorów na- sokie i odpowiedZialne stano­
szych przedsiębiorstw prze- wiska, Dowodzi to, że nie 
mysłowych. brak zdolności i wykształce­

W ZwiąZJku Radzieckim od 
dziesiątków lat czynnych jest 
wiele odpowiednich ośrodków 
naukowych, w Polsce zaś brak 
nam ich prakty-cznie całkowi-
cle. 

W Stanach Zjednoczonych 
dokształcanie • kierowników 
wielkich wytwórni stało się 
obecnie jednym z naczelnych 
zagadnień. Ponieważ wyma­
gani,a, stawiane dyrektorom są 
bardzo ' poważne, . a więksżość 
uniwersytetów USA nLe ma 
należytego poziomu, przemysł 
musi sam <Iokształcać swój 
personel, z dyrektorami na­
czelnymi włącznie. 

Kierownikami wytwórni 1 
centrów administracyjnych 
powinni być doskonali fachow 
cy, luozie ,psychicznie zrów­
noważeni, poważnie patrzący 
na zagadnienie. Dyrektor, 
który nie dąży 00 tego, żeby 
z podleg!.ego mu personelu 
wydobyć największy wysiłek 
twórczy, pobudzić do inicjaty­
wy, a raczej tę inicjatywę u­
siłuje stłumić (jakże często w 
obawie o swoje własne stano­
wisko), dyrektor taki, który 
ma [przede wszystkim na 
względzie własne swoje inte­
resy, musi być usunięty. 
Są jeszcze inne trudności. 

Weźmy konkretny przykład, 
zaczerpnięty---ze Związku Ra­
dziecki€go , - ' . ~putniki. Do 
puszczenia w świat sputnika, 
potrzebny jest wielki zbioro­
wy wYsiłek. ' " Konieczne jest 
doskonałe przygotowanie se­
tek, a może nawet tysięcy sp e-
cja,listów. ' 
Gdybyśmy założyli, ~e ma­

my uczonych !przygotowanych 
<lo kierowania takim zbioro­
wym wysiłkiem, nie do pomy­
ślenia byłoby nawet, aby szcze 
gółowe rozkazy i wskazania 
były u nas. wykonane tak do­
kładnie, jak tego wymaga po­
stawione zadanie. Brak odpo­
wiedzialności, nieakuratność, 
niesolidność, lekceważenie po­
leceń, wszystko to prowadzi 
do tzw. brakoróbstwa, wy-

WładYlław KOllul 

nia, d~yduje o tym, iż Pola­
cy w Polsce na ogól pracują 
źle. Mówca domaga się, by 
specjaliści przeanalizowali 
przyczyny tego stanu r;!:eczy i 
usunęli ustalone niedociągnię­
cia. Występują one np., jeżeli 
się chce wprowadzić nowy wy 
nalaz~k <lo przemysłu: jest to 
syzyfowa praca, praktycznie 
bardzo rzadko osiąga,lna. Za­
daniem naszym jest stworze­
nie takich . warunków, -tak ii! j 
atmosfery iPracy i postawie-
nie takieh wymagań nam 
wszystkim, aby nie mogło 
być mowy o lekceważeniu lub 
nieodpowiednim wykonaniu 
otrzymanych poleceń. -

Inne zagadnienie - to nie­
docenianie roli badań nauko­
wych W celach praktycznych, 
przejawiające się m. in. w 
niedostatecznym zrozumieniu, 
źe przygotowanie zespołu, a 
nawet pojedynczego pracow­
nika naukowego do rozwiąza­
nia zadań w zakresie okre­
ślonej specjalności techni­
cznej wymaga wielu lat wytę­
żonej [pracy. Uniemożliwia to 
m. in. płynność form organi­
zacyjnych instytutów nauko­
wo - badawczych. Z drugiej 
strony rady robotnic~ posta­
nawiaJą często, by likwidować 
lub ograniczać działalność pla 
cówek badawczych w różnych 
.wytwórni1M:h .. Nie ze złej woli, 
ale wskutek nieznajomości 
warunków koniecznych do 
spełnienia, aby jakikolwiek 
postęp -techniczny był możli­
wy <lo zrealizowania. 

Prof. Swiętosławsk! uwata, 
i! potrzebn·e jest wypowiedze­
nie zdecydowanej walki nie­
uctwu. 
Należyte kierowanie ośrod­

kami ba<lawczymi pozostaje 
naczelnym zagadnieniem dla 
zrealizowania pięknego planu, 
o którym tylko co słyszeliśmy 
- kończy mówca. - Bez do­
brych i znających się na rze­
czy pracowników nauki i iJ:J­
żyn!erów, nie mógłby być re­
alizowany plan, który koniecz 
nie musi być zrealizowany. 

dyrektor Zakładów "H. Cegle'ski" 
Przedstawia on kilka spraw 1 ostatnich latach nie n. otujemy 

na tle pracy tego zakładu. już typów nieudanych. Pogłę­
Rozpoczyna od spraw wago- bia się ostatnio specjalizacja 
nów OŚdbbwych'. . , . < • naszej fabryki (rewo!werów-
Postęp tffhniczny, to nie ki i automaty), pozostałe a­

tylko nowe typy, ale przede sortymenty przejęte będą 
wszystkim zmniejszanie cię- przez inne fabryki. Pozwoli to 
zaru wagonów oraz przysto-, na zwiększenie sery j-ności i 
sowa nie do większych szybko- unifikację produkcji. Nie­
ści jazdy. Nad tym też z po- mniej wynikająca ze specjali­
wodzeniem pracujemy. zacji kooperacja nadal szwan-

W dziedzinie obrabia:rek wy kuje. W. Kostuj przytacza na 
konaliśmy w 15-leciu 54 pro- to szereg [przy~adów. 
totypy. Nie wszystkie weszły I w normal.izacji zakł~. ma 
,:lo produkcji seryjnej, ale w pewne osiągmęcia. ZmnleJszo-. 

Nakład 55,526 Wyd. A Cena 50 ~' 
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no ilość ~tosowanych i zama­
wial1ych wymiarów i .gatun­
ków materiałów hutniczych z 
4.200 asortymentów do 2.100. 
Dalsze prace w tej dziedzinie 
trwają. 

Kiedy mowa o przełomie w 
wielu węzłowych . i wi~~kich 
zagadnieniach, nie należy tra­
cić z pola widzenia spraw 
mniejszych ! codziennych. 
Praktyka warsztatowa i' kon­
strukcyjna, stałe doskonale­
nie technologii, organizacji ! 

J4 •• f Oll •• wlld 

sprawy porządkowe, składają 
się w sumie na poziom kultu­
ry technicznej, która jest nie­
odżowna w realizacji naszych 
zamierzeń. Te mniejsze spra­
wy wymagają także dużego 
wysiłku i trudu. 

Prowadzimy prace badaw­
cze i organizacyjne na szero­
ką skalę ! jesteśmy przekona­
ni, że jest to właściwa droga 
do systematycznego podnosze­
nia techniki i organizacji 
pracy. 

b~żrobocia; zwłaszcza w obli­
czu per.spektywy weJsclą za 
kitka lat w wiek zdolności do 
pra,cy roczni'ków powojen­
r::ych. Wydaje się jedna!k, choć 
brzmi to para,doksalriie, ze 5Y­
tua'cja przedstawia się na od­
wrót, że szybki rozwój pos-tę­
pu techitkznego jest! z tego 
punktu w!<lzenia a'bsolut.n!e 
konieczny, 

kier. Wydze Ekonom.lcznego KC PZPR 

Po pie!'W'Sze, mówiąc skró­
towo, żeby przygotować miej­
sca pra;cy dla licznych roczni­
ków powojennych, trzeba z 
roku na rok zwiększać roz­
mia'!")' inwes,tycji prod'Uikcyj­
:Jych, a.}e a,by ten wzrost in­
westycji nie odbił się ujem­
nie na poziomie stopy życio­
wej, musi on być Z<rbezpieczo­
ny przez oclip.owiednio duży 
wzrost dochodu narod'OWego. 

Spotykałem się często z py­
ta,niem, dlaczego P05'W ięcarn y 
osobne plenum nienowej . dla 
partii spraowie P.ostępu tech­
nicznego i dlaczęg-o czynimy tu 
właśnie .teraz. , 

Rzecz w tym, iż znaleźliśmy 
się w t~iej 'sytua-cj i, że jeś.!i 
chc ehly- dalej" · szybKo" rwię~::' 
szać poiencjał ' produkcyjny 
i nasz dochód na'rodowy i na 
tej podstawie osiągać wzrost 
stopy życiowej narodu, do­
trzymywać kr.oku innym soc­
jalistycznym krajom w świa­
towym wsp6łzawoooictwie 
dwóch systemów ustrojowych, 
to musimy podjąć i realizo­
wać ria szeroką 'skalę, znacz­
nie~śie'jiżą iljż'oaviiliel," zadi3 : 
nie . 'u h O\V oci eś.fi i'€ni ii- " p:aszej 
gospoda'rki narOdowej, Wcho­
mimy bowiem w ta,kie Je; 
stadium rozwojowe, w którym 
szybki postęp teChniczny za­
czyna stawać się jea'lly:n z 
glównych sposobówuzyskiwa­
nia przyrostu produkcji 0:1-
powia,dającego potrzebom i as 
piracjom' naszego społeczeń-
stwa. ' 

Wzrost wydajności - mówi 
dalej J. Ołsze'wsKi - sta,nowi 
nl!'IWątpHwie czynnik najważ­
niej.szy i rozstrzygający dla 
da,lszego rO:1lWoju kira,iU. Ist­
nieje jednaJk: jeszcze szereg 
innych, niesłychanie wainych, 
a związanych . z tym proble­
mów, które powodują, że w 
konkretnej sytuacji naszego 
'kraju Slprawa postępu teehni­
cznego musi z całą siłą stanąć 
na porządku <Inia. 

Z tych za.ga.dnień chciałem 
poruszyć tutaj diwa, miano­
wicie sprawę zaopatrzenia ma 
teria'łowego . i SUTowcowego o­
raz wyłaniają0ej się przed 
nami pErspektywy lat następ­
nych na S'kutek zmiany w sy­
tuacji demograficznej - pro­
blem zatrudnienia. 
Podnoszą 'się głosy obawy, 

czy wysuwając napięte za.da­
nia w za,kresie przyrostu pro­
dukc,ii i wzrostu ws,kaźnika 
wydajności jeste,śmy przy tym 
wstanie zabe~ieczyć zaopa­
trzenie materiałowe. Rzeczy­
wiście, nie mówiąc j\lŻ np. o 
przemyśle włókienniczym. któ 
ry ma kłopoty za-opatrze<Iliowe 
zwiazane z trudnościami im­
p.ortowvmi, równieoż ' szereg' 
z::!,k18.dów przemysłu maszy­
nowego poważnie z8·sta,nawia 
się nad za,opatrzeniem mate­
ri::llnwym. 

Wiadomo przecipi, jak wy­
!!la da . sprawa 'z bil~,nsem np. 
st'RH obecnie ' i ,na lata przy-
szłe. ' .' 

Rozwlazanla . trzeba wi~ 
!ru.kać także na dr~ po­
stępu . Łechnle7Zlego, zarówno 

w zaikresie lepszego wykorzy­
stania potencjału hutnictwa, 
przez jego unowocześnienie, 
Ja'k i na drodze IE'pszego wy­
korzystania meta,lu dosta'rcza­
nego przemysłowi maszyno­
wemu. A o tym również de­
cydować 1;>ędzie · t~hniKa. 

:Tak' w'ięc -;Prawa ' zasadni­
czej rekonstrukcji techniczne' 
naszej g os pod1lT'k i ! prrejścia 
w szerokiej skaJi na nowo­
czesną technologię oraz nowo­
czesne metody prodUJkcji wy­
su<wa się w obEcn€j sytuacji 
rozwojowej naszego kraju ja­
ko pilne zadanie, które musi 
być przez partię podjęte i z 
całą konsekwencją rea.Jizo­
wane. 

I wreszcie druga s;:>rawa. 
sprawa Z'llrlldnienia. Już obec 
nie tu i Ówdzie powstają oba­
WY. czy ~ZEroko za'krojony po 
stęp t-ec-hniczny nie spowodu­
.ie pewnych perturbacii S!}O­
łN~ZJnych w posta,ci zjawiska 

Dalej - za<rOwno ze wzglę­
du na chara!kter naszego ustro 
JU jak i, rosną,ce w przyszło­

Ś-Cf. rezerWy siły roboczej ry­
"suje si~ · w perspektywie mo­
Il1~nt" kie<ly sta,ni,e przed na~ 
mi problem skrócenia czasu 
pracy. Pod'Stawowyrn Wa!I'un­

kiem realiza,cji tego postulatu 
jest utrzymanie przeciętnego 
poziomu płac realnych mimo 
skróconegocza.su pracy, a na­
wet ich stały wzrost. Aby jed 
nak ten warunek mógł być 
zre'alizowany z korzyścią a 
nie ze sZ!kodą dla społeczeń­
stwa, dla gos.oodarki narodo­
wej wyd"iność azienna 
każdego robntnika musi być 
iITZY S'króconym dniu pracy 
zlIla-cznie wieksza niż pcrorzed­
nlo. To zaś można osiągnąć 
tylko przy prujściu na no­
woczesną technikę. 

-. CIEKAWOSTKA .-' '-' ' 
KOTKA 

WYSIADUJE 
KURCZĘTA 

RZYM 
We wsi Tramonte 

w pobliżu Padwy we 
Włoszech zyje kot­
ka, która wraz 'Z k:.J­
rą wy,iaduje kur­
częta. 

Cala historia za, 
częla się pc·dczas ,Ił­
nych mrozów, jakie 
nawiedllily 06tatnlo 

lA 
Włochy. Aby uo!uo­
nić przed zimnem 
hu.ę siedzącą na j2j­
k.ch właściciel prze­
niósł ją do izby. 
Gdv kwoka zesz:ł'3., 
ab)' się ,pożywić .. M~ 
nin" - bo takle 
irrn.i~nosI kotka 
wślizgnęła Alt: d·o 

gniazda I delikatnie 
usia<:lła na j ajRcn 
grz.!,jąc je swym rla­
'em. tak jak wid,,!,­
la to u Kwoki. W 
ten sposób jaja 2),­
chowały ciepło aZ do 
fJo'.vrotu pra'wowitp.j 
'l'natkl. 

'Nysiadywanie Jaj 
na zmia;1ę prlez 
dwie tak r6±l1i~ce 
~ię od siebie "kwo­
ki" stało się ob~c.-' 
n,ie cOc\211ennym 1JWy 
ozajem. 

O lkar . .Lan-.. 

pnew. Rady 
Ekonomicznej 
przy Radzie MinIstrów 

Staje przed nami zadanie 
oceny .' i wyPoru . kierunków 
pOstępu ' tecl1niC'znego. Postęp 
techniczny . łą~zy , się zawsze z 
nakładami '. inwestycyjnymi. 
Rzecz jasna, oie , jesteśmy w 
możności 'Wprowadzenia 
wszyslkich ', uleps,zeń ' technicz­
r,ych, bo na to nie starc7.)' 
nam środków inwestycyjnych 
Dlatego zachodzi potrzeba wy 
boru. 

Musimy wprowadzać ulep­
szenia techniczne wszystkich 
rodzajÓW we właściwych pru­
porcjach. I tutaj właśnie staje 
i~totne~ zadanie planowania 
postępu technicznego; Jest to 

(Clą.jt dalszy na litr. 2) 

...... ' •••• , ••••••••• 11 •••••••••• 

Udana próba 
~ rod:ief!kq 
rakietą 

baliśłycznq 
Ralcl.ł. Ipadła 
na Pac:yflk. 
o nlecał. 2 km od 
planowanego punktu 

MOSKWA. 
W środę wieczorem z ter:Y­

torium Związku Radzieckiego 
wyrzucono wielostopniową ra­
kiet~ · balistyczną, która prze-
bywszy 12.500 km spadła do 
Pacyfiku o niecałe 2 kilome­
try ,.od .prz.ewidY~fnego pun­
ktu upadku. ,'. , 

Ta udana próba rozpoctęła 
zapowiedzianą przed dwoma. 
tygod-ńiami i oczekiwaną z za­
interesowaniem przez cały 
świat serię eksperymentów, 
Idórych uwieńczeniem ma być 
\v przyszłości wysianie poj~~­
dów rakietowych w publlze 
M~rsa albo W€nus. 
I ••••••••••• ·····a ..•..••••••• 

Budową obrt;rbiarek eks­
perymeittalnych, problema­
mi najnowszych rozwiązań 
konstrukcyjnych, zajmuje 
się Dział- Studiów Central­
nego 'Biura , KQnstrukcyjne­
go ObTabicihik w Pruszko­
wie. Jednym z najciekaw­
:szych ositH7nięe ' tej placów 
ki te ostatnim, okresie jest 
dpracoivanie,~i wykonanie 
frezarko kopiarki typ 
}<'GC-25 pracującej meto­
dą bezdotykową z elektro· 
n01cym układem sterują­
cym. 

?'Va zdjęciu: Konstrukto­
rzy FGC -2.5 od lewej: tech­
nik Janusz Rydel, mgr inż. , 
Jerzy Mierzejewski, mgr 
inż. Jacek Siekier ski i inż. 
Zdzisław Wysmyk. 

CAF - fot. Barq~z 
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Z dyskusii na IV Plenum" KC PZPR w dniu 20 bm. 
(CłU dalszy ze str, l) wprowadzaniu postępu tech- wy te są u nas poważnie za-

zadanie rachunku opłacalnoś- niclnego, Znacznie łatwiej niedbane a nawet lekceważo-
przeprowadzić jakiś postęp ne, cd ulepszeń technicznych, d 
I E:chniczpy tam, gdzie ecy- Maszyny i sprzęt techniczny Na pierwsze miejsce w na- d' l' b 

szych obecnych warunkach lja zależy o. malej ICZ / nie decydują o wzroście wy-

przerobu ma być budowana 
według planu 4 i pół roku. 
W Hucie im. Lenina budowa 
wielkiego pieca trwa ponad 
2 lata, w Związku Radzieckim 
budowa taki-ego samego wi€l­
kiego pieca trwa 9 miesięcy, 

wytwarzania obtablarek, nad­
r.-:i,!!rny udział obróbki wióro­
wej, niedosta teczną produk­
cję obrabiarek do obróbki pla­
stycznej. 

ki ich branży I specjalnogcl, jak 
również naukowej organizacji 
pracy i ekonomiki przedsi~­
biorstw. 

wysuwają się wszelIde ulep- .,~dnostek, Ale tam, gdzie dajności, zwłaszcza gdy są 
nenia techniczne typu mate- trzeba zacząć uzgadniać sze- nie w pełni wykorzystywane, 
r.lało-oszczędnego, a zwłaszcz'l roko, można łatwo "POlOŻYĆ", O konkretnych wynikach de­
oszczęclzaj'lcego surowce, Jest ;,prawę postępu technicznego, cydują żywi ludzie, ldórzy 
tak choćby dlatego, że dają ul,atego spe~Jalną y~ag.~ bę- wprowadzają nową technikę 
one największy efekt w bilan- Clzlen:y ,musieli pOSWU:CIC za- oraz ich wiedza, umiejętno­
!lie płatniczym, bo duża część f~dnlenlU uproszczema w?Zy?t ści i doświadczenie, jak rów­
surowców jest sprowadzana z ,{IC? procedur uzgadnlama nież przygotowanie zawodo-
7agranicy, Także dla tego, żt IWlązan,ych z ~prowadzenlem we, a zwłaszcza postawa ide­
ujepszenia materiało-oszczęd- I1leps::e~ technicznych" ologiczna. Tu leży ogromne 
ne na ogól prowadzą. do lep- Doswladczenie pokaz.uJe, że pole działania <Ha zakłado­
szego wykorzystania iSlnieją- ,pr.awa postępu techlllczne~o wych organizacji partyjnych i 
cego' aparatu wytwórczego. lOZle u' njłs, łatw~ tam gdzie dla cał-ej nS.szej partii. stwo­
Trudności w wykorzystaniu cl:odz~ o du'Ze obiekty. Nowy rzyliśmy najbardziej postępo­
iE::go aparatu, często przybie- Wielki oblek~ prz~mysłowy z we, socjalistyczne stosunki 
rające postać trudności w ko- r a~ury buduJ~. SI.ę na ba_zle produkcji i musimy do koń­
cperacji, wynikają w dużej r aJn<?wocześnleJszeJ techmki. ca prowadzić zwycięską wal­
mierze z braku materiałóW. Tutaj łatwo o I,l0stępowe, no- kI;: o socjalistyczny stosunek 

Przykłady niezłej organi­
zacji wykonawslwaposzcze­
g61nych obiektów są nielicz­
r,e; doświadczenia tych bu­
dów nie są popularyzowane. 
Mam na myśll taką budow~ 
j~k huta aluminium w Ska­
winie, która zostala wybudo­
wana w ciągu 2 lat l w rok 

Znaczna część zainstalowa­
nych obrabiarek budowana 
tyła w oparciu o przestarzR­
le opracowania konstrukcyj­
ne. Jeśli więc uwzględnić nie 
tylko fizyczne, ale i moralne 
zużycie to okaże się, że po­
Ilad 60 proc. parku maszyno­
wego nie odpowiada już wsp6ł 
czesnym wymaganiom. Nie je· 
steśmy w stanie zapewnić 
wymiany takiej ilości obrabia 
rek, Wyłania się zatem spra­
wa szerokiego postawienia 
problemu modernizacji parku 
maszynowego. Według obli­
czeń radzieckich, dz:iękI mo­
dernizacji, wydajność parku 
ohrabiarkowego w przemyśle 
maszynowym wzrośnie śred­
nio o ok, 40 proc. Nakłady 
roa modernizacifl, nawet jeżeli 
uoltOnywana jest własnymi si­
hmi zakładów, wynoszą ok. 
50 proc. kosztu nowych obra­
biarek. 

Poważną rolli w podnosze­
niu kwalifikacji kadr inżynie­
ry jno-technkznych mogą I po­
winny ode·grać stowartyszenia 
na ukowo-techniczna zorganiz.o 
wane w NOT. 

Szczególnego omówienia wv woc.zesn~ roz":"l~zanle. t ~ru<!; do pracy, do wykonywania o­
maga sprawa postępu technicL ~o~c na,JCzęścleJ pows aJe . bowiązków, do ,powierzonych 
ngo praco-oszczędnego. Tow. aZledzillle małych ulepszen, narzędzi produkcji. 
C'lsze',vski wspomnial, że Jak transport wewnętrzno-za- Referat i materiały w nie 

Jdadowy I inne, ktcire nie . ' 
i~tnleją pewne obawy, plyną- zr..ajdują się w centrum uwa- ~ość synte~YCzfl-eJ I" ucgolnla-
c~ stąd, że w latach przys!- :;; wielkich decyzji gospodar- Jącej formie w~kazdy na 0-
łych zmienią się warunki de.. ~zych. A te małe ulepszeni'! g~omne ekonoml.czne znacze-
mograficzne i będzie stało "N sumie oznaczają bardzo me w~korzystalll~ mocy pro-
rrzed nami zagadnienie za . wiele. d~kcy Jny~h, poSiadanych po~ 
tiudnienia ZWiększonej siły Szczególną rolę powinny tu- wierzchni, maszyn i urządzen 
rCJboczej szukającej pracy. tai odegrać inwestycje zde- oraz skali .le:i0. problem,u. Mo­
Można by stąd łatwo wyciąg- centralizowal1e przedsię- źna to lepiej uwypuklić na 
nąć wniosek, że wobec tegob,orstw. Wprowadziliśmy moż konkretnych danych; i tak: 
sprawa postępu technicznego IJwość tych inwestycji oraz w zakładach przemysłu ma­
Nzczędzającego żywą prac,,: !ch finansowania przez kre- szynowego, podległych MPC 
jest dla r.as aktualila dopiero dyt bankowy. Trzeba maksy- dysponujemy powierzchnią 0-
w dalekiej przyszłości. maInie wykorzystać inwesty- koło 5 ml~ m k.wadratowych, 

Tak jednakowoż nie je~t, cie zdecentralizowane dla na której zamstalowanych 
rtle jest tak z dwóch wzglę- ~prowadzenia mniejszych u- jest ok. 100 tys. obrabiarek. 

po oddaniu do eksploatacji 
osiągnęła projektową moc 
produkcyjną. Podobne przy­
kłady mamy w przemyśle 
I~kkim i Innych. 

Wskutek długotrwałego cy­
klu budowy nie!które Inwesty­
cje nie są odpowiednIo nowo­
czesne. Dotyczy to np. Zakł. 
j,zotowych w Kędzierzynie. 
Nie można dopuszc~ać, abyś­
my w dalszym Ciągu tak się 
QPóżniali ~ mówi J. Tókarski. 

W realizacji inwestycji de­
cydującym elementem są urzą 
ozenia. Nie na·dążamy z iloś­
cią produkcji urządzeń dla 
energetyki, chern!!, hutnictwa, 
nie dajemy Ich też w ustalo­
n)'m terminie. Produkowane 
przez nas wyposażenie jest 
niższej jakOŚCI od importowa­
nego. 

Analiza struktury parku 
(obrabiarkowego wykazuje 
IJewne za<:ofanie w metodach 

Sprawa modernizacji par­
ku maszy.nowego posiada rów 
t;Ież ważne znaczenie dla na­
szego hutnictwa, zwłaszcza w 
zakresie walcowni, dla prze­
mysłu lekkiego, chemicznego, 
górnictwa i wszystkich pozo­
F.tałych gałęzi. Problem ten 
powinien być w spos6b pla­
nowy postawiony i jak naj­
~zybciej rOzwiązany. 

dów. Przede wszystkim są re- lepszeń technicznych, zwięk. ~a tej samej po~ierzchnl .mo-
jony gospodarcze, np. Sląsk, ~zających potencjał produk- zna na ~wno zamstalowac do Józef T.lma 
gdzie wszelki rozwój produk- c;y jny i wydajność pracy w 150 tys. obrabiarek, Obecna 
tlI wymaga.jący zwiększenia zakladzie. średnia żmianowość obrabia- dyrektor WSK Rzeszów 
rat.rudnlenia, wymaga też do- Teraz kiJka słów o pozytyw- rek nie przekracza w prze­
catkowych nakladów na miesz I nycti bodźcach. Mają one cha- myśle maszynowym 1,1; ist­
kania, urządzenia komunalne, rakter właściwej struktury nieje na pewno możliwość 
ezkoly itd. W takich rejonach plac, odpowiednich premii itp. podwyższenia jej <lo 1,7--1,8. 
je~t rzec~ą ekonomicznie opła.~ J To wszystko jest bardzo wai:- Oznacza to, że przemysł ma­
lalną, azeby wzrost produkcji ne. Ale warto zwrócić spe- szynowy w zasadzie bez po­
c,siągać minimalnym rozsze- ,'jalną uwagę na jeden bo- ważni-eiszych inwestycji bu­
rzeniem zatrudnienia. To sa· dziec, którym jest nadzieja dowlanych może i powinien 
mo zagadnienie może stać awansu i promocji. dać dwukrotnie więcej pro-
Inaczej w rejonach, gdzie Inżynier z reguły pracuje w duckcji maszyn i urządzeń. 
jH~ dui.a rezerwa sJły .robo- fabryce ni~. tylko. dla p~nsii Mnie się wydaje, że niepod-
CH!J .. ktor,a ma mleszka,nia, oraz dla .rozn~ch Innych wy" kreślenię l,onieczności sto-
gdZie Ist~'lIeją wystarczaJą~e nagrodzen, ktore otrzyma w sowania nowych proc-esów te-
l.:rządzema kO~l!nall1e i gdZie tyn: roku .. J?atrzł'. w przysz- chl1010gicznych w wytwarza­
mozemy rozwlJać produkcJ~ lośc, na mozl1wosc aW,ansu niu jest brakiem referatu, 
n:etodaml praccx:hłonnyml. rde. tylko .co ~o, ~posazelll~, Moim zdaniem podstawą roz­
Ten p.rzykład moze wystar· al~ wdzledzlflle, Jego stano- woju techniki na lata 1961-65 
('zyć, zeby pokazać potrze.bę wI.ska w przemy~l~. Ten bo· jest właśnie ulepszenie i prz-ej 
rachunku ekovomicznego w c:!zlec trzeba pełniej wykorzy- {;" stk'ch<'''leziach 
planowaniu postępu technicz- stać. Jest to sprawa odpowied .<:le we łWSZY no' wocz' o<n'; te-

. h d l't k' k d przernys u na ~o .., 
II~gO. ,niC zasa po I y l a rowej. h o' g' twarzania Ko-

W gospodarce kapltalistycz- Słyszy się często narzeka. c ,n lO ~~ wy 'śn'enia 
nej praco-oszczędny postęp nla, że awans w słabym stop- mecznos . unowocz~ I o 

Stwierdził on, że potrzebne W 1960 r. przet'rowadzamv 
jest głębsze dopracowania podobnie jak w r, ub. plan 
norm i kryteriÓW rozdziału aoskonalenla organizacji l 
c:yrektywnych zadań dla l.je- (echniki zakładu, 
dnoczeń, a póżniej dla zakła· W br. objęto szkoleniem w 
dów. WSK Rzeszów 1.283 pracow-
Główną przeszkodą w dą- n;ków i zorganizowano kurs 

imiu cio uporządkowania cda personelu kierownlczeg-o. 
~prawy równego startu i spra- ('pracowano szereg normaty­
wiedliwej oceny wszystkich wów zakładowych i normy 
zakładów i wszystkich załóg techniczne na wszystkie wy­
iest wielka dowolność w Zil- ruby. Wprowadza się maszy­
-kresie n'Jrmowania pracy, ny analityczne, poprawiono 
która ,od wielu lat nie sprzy- znacznie dyscyplinę ·pracy, 
jala również wzrostowi wy- formalną i rzeczywistą. W ca­
·clajności. Dlatego też ż peł- lej tej pracy zmierzamy do 
nym uznaniem przyjęiiśmy d~ tt'go, aby zmniejszyć jak naj­
cyzję partii zalecającą wpro- bHdziej dystans, jaki dzieli 
wadzenie norm technicznych. wielu naszych pracowników 
~',ałoga Wytwórni Sprzętu K.J ud normy technil:znej. Doko­
rrlunikacyjr.ego w Rzeszowie r..ane prace uważamy za po­
""łożyła dużo pracy, aby przy- rzątek na drodze do tego, aby 
botować się możliwie dobrze rrzejście do norm technicz­
do przejścia na normy tech- ::ych miało przebieg należy-
niczne, l ty. 

Jerzy Albrecht 

sekretarz KG PZPR 

techniczny, a zwłaszcza auto- r.lu jest związany z osiągnię- technolo~li \\:ytwarztfla mw 
matyzacja pro<:es6\v produk- ciami w pracy, Działają ku- gą potwl:,rdzlĆ, przy { ady, 
cyjnych, grozi bezrobociem. moterstwa, różne inne czynni- FS? na Zera~!U pracccl;łon~ 
'Jego problemu w naszym I':~ postronne, Musimy koniecl. .nos~ produkCji samo~hodow ,I 
l;stroju nie mamy, gdyż ma- nie wzmocnić poczucie, że CZęSCl .z,aml('nnych .est wyz­
my zawsze rozwiązanie spo- ewans będzie zależał od re- sza nlz, prOj'2ktowano~ za­
lecznie-postępowe w postacI rultatów pracy, a jeżeli cho- kł~d zuzywa ob~me 2/0 .go­
skrócenia czasu pracy i tym dzi o personel inżynieryjno- dzm na samo~ho?, natomIast 
samym polepszenia warunków trchniczny - przede wszyst- pr?Jekt przeWIdUje 240 g?-
J:oytowych klasy robotnIczej. kim od wdrażania postęP'l dzm. A ,przy tym technologia W naszej gospodarce pracu- d~ałaeh nasze' iospodarkl 

Kilka słów chciałbym po- tf'chnicznego, nowych i lep- prOdU~CJI. samochodu, "War· je ponad 96 tys. inżynierów, stanowiska inżynieryjno-tech­
święcić sprawie przeszkód po- szych metod produkcji. szawa' J.8st przoduJ,ąca w ponad 164 tys. techników. n!ezne w poważnym procen­
stępu technicznego oraz spra- Mówca, pOWOłuje się na za- przemyśle, .m.otoryzacYJnym w Oznacza to, że mamy dziś 6,5- cie obsa·dzone są przez ludzi 
wie bodżców zachęcających sady stosowane w wojsku, że Polsce. Rozlllca pracochłenno- krotnie więcej inżynierów i nie posiadających takich kwa'-
do wdrażania postępu tech- j~żeli ktoś do pewnego wieku ści jest jedn.ak bardzo wysoka, 4-krotnie więcej techników niż litikacji. 
r.icznego w praktyce. nie jest promowany, to idzie jeśli ją porownać z produkCją przed wojną. Dane ,porównaw LudzIe zajmujący te stano-

Wiele przeszkód wynikało u w stan spoczynku, bo zajmuje samo?,hodów oso~wych "R~- cze za 1956 rok wskazują, że wiska muszą więc wiedzę swa 
nas z pewnych form organi- mIejsce młodszym. Podobnie nault we FranCji (60 godZin jeśli chodzi o liczbę inżynie- ją uzupełniać, trzeba im też 
1acyjnych i z pewnych form jest w uniwersytetach i poli- na samochód). Liczba, prod~- rów dyplomowany~h, to ni~ stworzyć do tego właściwe wa­
r-Ianowania, przydatnych w t"chnikach. Jeżeli się po pew- kowanych samochod~w. me jesteśmy w gorszej sytuacji runki - zarówno warunki 
pr~eszłości, ale nie odpowi,a- nej ilo~ci l~t nie awansuje, cał~owi,c!e uspra,:"iedllwla t,ak I niż Stany Zjednoczone, CZy kształcenia jak też i odpo­
dających obecnemu rozwoJo- przestaje Się być asystentem duzą roznicę. Mimo tak me- CzechosłowaCja, a ustępujemy wiadnle wymagania i rygory. 
wi gospodarki narodowej. Je- lub adiunktem. korzystnego stanu rzeczy, I pod tym względem jedynie To wymaga odpowlednkh 
!.teśmy na dobrej drodze usu- Przemysł socjalistyczny jest wprowadzenie nowych asorty- wskaźnikom Związku Radziec- posunięć od Ministerstwa 
wania tego rodzaju przesz- dzisiaj już masową organiza· mentów do produkcji na Ze- kiego. Wynika stąd, że mamy SZkół Wyższych, od Minister-
kód. (ją. Nie wystarczają więcej raniu powoduje coinięcie się dostatecznie liczmą kadrę in- stwa Oświaty i od , resortów, 
Niewątpliwie jedną z głów- intuicyjne zasady oceny promo (dotyczy to samochodu "Sy're- żynieryjno-techniczną. od zjednoczeń i kierownictwa 

nych przeszkód wdnżania no- wania, które wytwarzają po- na" i silnika górnozaworowe- Natomiast rozmieszczeie kadr zakładów. 
wych metod ~rodukcyjnyc~ cz~cie przypadkowoścI, Trzeba go)., wymaga zgłębionej i wszech- Poprawy wymaga także pra-
było s~rępowanJe rocznY~1 mleć długofalową politYkę ka- ~owca przytacza p.rzyk~<ly, stronnej analizy ze strony r~ ktyka stażu pracy dla absol­
planami. PrzeprowadzenJ~ drową, która dawałaby per- śWiadczące o znaczme wlęk- sortów i zjednoczeń. Na grun- wentów wyższych uczelni te-
możliwie szybko przejścia za- ~pektywę awansu inżynierom, szej pra'cochłonności pro- cie dokonanych w resortach i chnicznych. 
kladó~ produkcyj~ych na ~i~ t~hnikom, wykw. robot- dukcji silnika w ~kładach zjednoczeniach an-alIz rozm!e- Istnieje szeroki wachlarz 
lcletme planowame - co JUz mkom, dyrektorom, szcze- im. Nowotki i kopa>rkl p6łme- szczenia i potrzeb kadrowych środków, które mogą i powin-
uchv.:aliliśmy r:a III Zjeździe - g~lnie aktywnym we. wdraża- tro.we~ w Zakł,~dach im. Wa- winny powstać tam plany uzu ny zapewnić doskonalenie 
t,ędZle otwarcl~m drogi dla mu postępu tec~mlcznego i ryns~leg? - mz w tabrykach pełnienia i przemieszczeni~ kadr inżynier~jno-tec~~icz-
~ostępu technIcznego.. osiąganiu ~a . tej podstawie radzl~klch, produkUjących kadr, co z kolei pomoże lepiej nych, a które m~ są dZI~. Je-

Inna I,lrzeszkoda .wynlka 1. aobrych wymkow ekonomicz- analogiczne wyrOby. niż dotychczas precyzować pla szcze dostateczme TozW:IJane 
t.rudnoścl kooperaCYJnych przy r.ych, Towarzysz~ z wyrr,tienlo- ny rekrutacyjne wyższych ~:- I i . wykorzyst?,wane. Nale~ą do 

Jull.n Tokarski dwie sprawy, które należy ina Planowe rozmieszczenIe ka- dawr::ctw fa~howych, rOZ5ze-
nych zakła<iow wskaZUją na czelni technicznych. I mch czytelmctwo prasy I wy-

czej uregulować, ażeby nie tiry inżynieryjno - technicznej rzenle organlwwa,nego systc­
hamować postępu techniczne- wymaga zmiany systemu sty- mu samoksztalcema kadry te­
go. Przede wszystkim nal-eży pendialnego. Nie chcemy wra- chnlc~~eJ,. rozszerz~m.e dZI9.­
skrócić poważnie okres amor- cać do m-echanicznego syste- lalnoscl I tworzeme nowY'~h 
tyzaCji maszyn i urządzeń. mu przydziału nakazów pracy, punktów kons';lltac~jn~ch. dla 
Drugą sprawą jest zwiększe- ale zasada fundowania stype:1 kształcących Się Inzymerow I 
nie odpisów amortyzacyjnych diów przez zaklady pracy, :c- techników. ~zcz~gól~~ rolę 
na renowację maszyn i urzą- sorty i rady narodowe w ta- mogłyby w tej dZledZlme orle­
<lzeń. ki s po s 6-b , że pracownik ko- grać wyższe uczelnie prze~ 

wiceprezes Rady Ministrów 
Osiągnięcia w dziedzinie I czenie wskazuje, te postęp te-

rozwoju techniki w Polsce chniczny w praktyce daje 
Ludowej są bezsporne, dlate- wówcza .. wynIki, jeśli równo­
go obowiązkiem dnia dzisiej-I cześnie następuje odpowied­
szego jest, by z całą ostrością nie doskonalenie organizacji 
ujawnić nasze niedociągnięcia propukcji oraz opanowanie 
1 nieoomagania, by wskazać nowych metod pra<:y. Bez te­
środki usunięcia trudności i go - albo nie stosuje się no­
ustalić główne kierunki roz- wy<:h urządzeń, jak np. miało 
woju techniki. to miejsce w szeregu wypad-

Nie Jest łatwo dać odpo- k6w z automatyką pieców 
wIedź - dh:iczego na takich martenowskich, aparaturą 
samych agregatach; obrabiar- kontrolno - pomiarową w wie­
kach, maszynach procklkuje- lu zakładach chemkznych, al­
my mniej, a często produkcja bo też nie jest wykorz:ystywa­
jest niższej jakOŚCi. Oświad· na moc produkcyjna. Spra.-

J. TOkarski :przechodzi do rzystający ze stypendium był zorganizowane k:J1'Itakty nau­
zagadnienia uruchamiania in- zobowiązany do pracy, którą kowo-konsultacYJne z absol-
westycji i stwierdza przede zleci mu fundator sty~ndium, wentamI. . 
wszystkim, że poważnym nie- pozwoli na pewno na le.psze Osob,nym z~gadnienlem Jest 
dOCiągnięciem jest za długi 0- zabe.zpieczenle planowego roz- zorga mzowame przez resorty 
kres realizacji inwestycji. W mieszczenia kadr inżynieryj- i zjednoczenia kursów dla dy­
USA rafineria w Delaware r.o-technicznych w naszej go- rektorów przedsIębiorstw i 
zbudowana została w okre- spodarce narodowej. kierowic~ei kadry inż~nle:yj­
sie 8 miesięcy. Rafineria w Następnie Jerzy Albrecht n07techmcznej w. dZledZli'lie 
Płocku O takiej samej J;llocy stwierdza, że W bardzo wielu namowazyeh osiąglUęć teehnl-

L • ,J. . ..JJ.n/-

Trzeba, aby na wszystkich 
szczeblach jak<l ważne kryte­
rium oceny każdego inżyniera 
i technika, każdego klerown!­
ka uznawano stan faktyczny 
jego wiedzy, włożony wyslłe~ 
w stałe podnoszenie kwalifi­
kacji i nadążanIe za zdoby­
czami wsp-6łcz.esnej wiedzy i 
technikI. , ' 

Partia l organlzaeje ZMS­
owskie muszą dbać o to, aby 
szacunkiem otoczenI byli ci 
inżynierowi~, ) bel/partyjni 1 
partyjni, którzy wiele umieją, 
kt6rzy się UClą i z pasią wal­
czą o postęp techniczny w Vl. 
kładach. 

Kadra in!ynieryjno-teehnl­
'Czna powinna odegrać ogrom­
ną rolę w podnl">szeniu kwali­
fikacji robotników. Winna on!. 
w maksymalnym stopniu prl<! 
kazywać zdobytą wiedzę ro­
botnikom wykorzystując w 
tym celu wszystkie możliwe 
fcrmy, jak próby racjonaliza­
torskie, narady produkcyj ne, 
odczyty i dyskUSje, Jak rów­
nież udział w mieszanych bry­
gadach raCjonalizatorskich, 
który~h tworzenie z,aleca pro­
j~kt uchwały naszego plenum. 

W rozbudowie tej więz:i ro­
botników 1 kadry inżynieryj­
no-technicznej wIelką oczywi­
śde rolę może l powinna orl~ 
grać partia i instanCje par­
tyjne w zakładach pracy. 
Będzie to prawdziwa scela­

llstyczna więź wspólnej walId 
o szybszy rozwój .naszej gospo 
darki socjalistyc:lmeJ. 

Zdzlaław MInkIn. 

I sekretarz Rom. Part. 
"Pafawagu" Wrocław ~. 

Orga'IliŻa>cja pall'tyjria od 
dlużs.zego oCza·su główne rezer­
wy wzrostu wydaj.nośdi a 
więc i W2lI'ostu produikcji wi­
dziR!/a w zlikwidowaniu bała­
ganu orgamiz.aocyjnego i zaOll­
trzeniu niesłu.sznie rozluźnio­
nych norm. Konferencjaspra­
wozdawczo-lWyborcza Komite­
tu Zakładowego pierwsza w 
zakła,dzie wypowiedziała zda­
nie, a'by jeszcze w listopadzie 
ubr. przeprowadzić rewizję 
norm, co stworzyło w a:runk l 
do podjęcia odp<mledniej u­
chwały Rady Robotniczej i Za 
kładowej. 

Na·sza organizacja parlyjna 
sta.nęla j~dnocześnie na czele 
żądań robotniczych, doma,ga­
jących się większej wydajnoś­
ci od administracji w postad 
lepszej orgarniza<:ji pracy i za­
bezpieczenia frontu robót. I tu 
mamy tatlde pewne postępy. 

W dalszym jednak ciągu nie 
jesteśmy w pełni zadowoleni 
z naszego stanu organlza-cyj­
nego. Zmiany na lepsze w 
"Pafawagu" dotyczą gł6wnie 
metod zarządzania. Gł6wny 
cel obe--cnie zreaUzowany to 
sprawpiejsza orga.nizacja pro­
cesu produkcyjnego be~ośred 
nio w wydzia,Je, Dlatego tet 
przystępujemy do przeprowa­
dzenia szczegÓłowej .analizy 
stanowisk pra-cy. 
PrzemySł ta'boru kolejowego 

w ogóle, a na.sz "Paf!lJWag" w 
szczególności jest. i'stnym po­
żeraczem mSJteriał6-w - mówi 
d.alej prz~dstaJWiciel tej fa­
bryki. - Udział :nakład6w na 
mateTiały w ogólnym koszcie 
wynosi ok, 70 proc. PrzystąpI ... 
iiśmy więc do rewizji norm 
m~teriałowych i z pewnoś<:ią 
będzie m07;na w pewnym stop 
!'liu zrM\o'iclować normy głów­
nIe tal-:ich materiałów jak 
cl~ktrooy, farby oraz niekt6re 
rodzaje blach. Najistotniej­
szym je-dna,k problemem jest 
u na5 r>Szczędność drewna. 
I na to należy zwr6cić wielką 
uwagę· 

W stosunku do personelu 
technicznei!O - członków par­
tii, przyięl!śmy 7Jasa<ię kon­
trolowania ich wynikÓW pra­
cy w formie składania SPrll­
wozdań. Wychodzimy bowiem 
z założenia. że o polepszeniu 
gosnodarności :o:.akładu w po­
ważnym stopniu decyduje po­
llom polityr.z.ny i zawodowy 
członków naszej partit. 
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ROMAN FElEr O .,fuacll robotnI1c6w-chl0p6w 

-II sekr. POP 
w Tarm1łJt'Z'esklm PodstuCIloW9m (d,urunklem CIlzmotenle 
Przedsiębiorstwje 

Budowlanym pracy wychowawczo-politycznej 
To zabezpieczy 
terminową 

budowe kombInatu 
W5p6Iza1eżnoś~ pomIędzy aktyw 

lIlI cUlalaln05cią członków panU, 
euekutywy, a solidnI! I termino· 
"'lł P1U~ zaoJ,.erwow.U6my Ju, 
aleJHDDkrotnie. Mate komuś to 
nOlólnienie wydawać alę banalne, 
leM mamy hczne dowody, po­
twierclzaJr,.ce Iłu.znost powyżue-
10 Kania. Tam gdzie skupia alę 
!na danym odcinku pracy wlęl .. za 
Ilość członków partU, tam robo­
b Idzie raźnieJ, tam atml>Slera 
jeR lepsza I tam też pDwltaje we­
apół z ludtml be~partyjnyml do­
brze rOllumleJ~cy lię kolektyw. 
:re wtdnie względY decyduJI! w 
dutym .topniu o klerunka na~J 
pracy. Zadania na tym odclnll;u 
mamy bardzo poważne, rOSDl\ce 
• dnia n. .ble6 tak, jak ros~ce 
a~ pdanla w d.ziedzlnie produk­
CJI. 

NallH 'Przedltlęblorstwo, budlljl!­
Ile, jak wiadomo. kombinat Ilu­
kowy w Machowie I ol1edle mle­
ukanlowe w Tarn<>brzegu zatrud­
nie Już dziś 1508 lud",\. Wlększośe 
&ałoc! rekrutuje 11'1 • rolników 
IIl$oUemych wiOlek- I m.lalIteczek. 
Ludzi tych mamy przylatowaĆ do 
pracy w przyazłym kom.blnacle, 
mam)' wpoić Im .()CJaU.tyczne n­
lidy poatępowanla I moralności. 
Nlet.twa to nees, ZWU!IZe'l:il, te 
orlanlz~J. JlASU Jest -wwDII:o­
wo mala, bo lkzy tylko 7J tOWA­
rZyHy. Dlatego naJwlększl! awa­
ill pDśwlęcamy .prawom PrzYłO-
łowan1a ludzi J przyJęda kh do 
PZPR. 

Prowadzimy szkolenie partyjne, 
Dl które uCZf/.ZCH nere, o.ób 
łI~artyJnyeh I członKów ZMS. 
Pośrednio od-dzialywuJemy na be,... 
partyjnych poprzez Itrzełenle 
czystości lZeTegów nuzej organl­
'aejl I poprzez zaJllterełowanle 
sprawami produkcji, bytowania 
Atp. 

W oluesie gwałtownego !'OSWOJII 
przed-sięblorstwa trudno było 
ustrzec się ()d n.,pływu do nanej 
organizacji, na atawhlUe przez nAS 
budOWY - ludzi, którzy swymI 
kwallrikac.laml mDralnyml ł zawo­
dowymi nie 1: .... lu/:iwalł na mhno 
towarzY$zy _ partii. W wyniku 
przeprow"dzon~J ostatnio analizY 
kadr dokt>nanej pod aUlplcJ"rul 
-Orcani~acjl partyjnej, bez bólu po­
iegnaliśmy s.ill z róż-nyml karl,,­
Towlczaml. W"ród bez.paItyjnyc h 
Cen krok pnyniósł P07.yty-wny 
odae-w. WzmOcnUo to na~z autt>­
rytet. NotuJemy obecnie "oraz 
ezęśeJej pnypadkl zgłaszania slp, 
,kandydatów na ws~plenle do n.­
.zych 5Zer~g6w. 

Ludzie widzą, te trounymy lir, 
e 8prawledliwoś~, o jednakowe 
traktowanie, o porządek w każdej 
dzledztole. 

Zegarlcl ir6dłem 
r.dloalct,wnojcl 

NOWY JORK 
Komisja EnergU Atomowej 

w Waszyngtonie stwierdziła, 
że przesłane jej przez firmy 
zzwajca,rskle 432 zegarki wy­
kazalY dość dużą zawartość 
tltrontu - 90 w fosforyzuią­
cy<:h częściach tarczy. Komi­
sja ośwladczyła równocześnie, 
_że stront - 90 zagraża zdro~ 
.wiu. 

~-'-"''''''''-~~:''!I>.!''''' 

Karnawał 
ID Ch'naeh 

Z ciekawością i uwazme 
przeczytałem artykuł I sekre­
tarza KP PZPR w Krośnie -
Jana Dzidy, pod tytułem ,,Dy­
skusyjnie o sytuacji robotni­
ków - chłopów", zami~szczo­
ny w <lniu 19 bm. w "Nowi­
nach Rzeszowskich", w któ­
rym autor porusza jak naj­
bardzi.ej aktualny również w 
powiecie dębickim, ale nie­
zmiernie skomplikowany !pro­
blem robotników zatrudnio­
nych w mieście, a mieszkają­
cych na wsi i przeważnie [po­
siadających własne gospodar­
stwa rolne. 

Na ten temat chelałbym do­
rzucić kilka uw~, wysunąć 
pewne propozycja, .. równacze 
śnie podzieli~ łli~ z doświad­
czeniem, jakie osiągnęliśmy w 
podjętych pr~ nas ostatnio 
próbach rozwinięcia wśród tej 
części robotników żywszej 
działalności politycznej. 

Na Ue potrafiliśmy tyeh lu­
dzi cwyehować, związać z za­
kład~m i budownictwem soc­
jalistycznym oraz uczynić z 
nich awangardę naszego akty­
wu na wsi, nie zamierzam 
rozwodzić s;ię tutaj i dokony­
wać jakiejś ooeny. Fakty mó­
wią jednak, ż€ mamy dużo do 
odrobienia, a wciąż nowe za­
dania stają przed nami, z któ­
rymi zaznajamiamy całą kla­
sę robotniczą i mobilizujem)' 
ją do ich. wykonania. 

Nasze mł{)de załogi nie są 
je<inolite pod względem soc-

, 
LUD{QIK SWIERK 

sekretafl 
KP PZPR W Dębicy 

Przed wojną praeowało u jalnym, różne są nawyki 
nas w przemyśle zaledwie t y- świadomość tych starych z 
siąc osób, dzisiaj natomiast dziada pradzia-da robotni'ków 
nasze miasto zalicza się jak żyjących tylko, ja'k to się m6-
na stosunki wojew6dzt~a rze- wi, z dz~sięciu palców u rąk, 
szowlilkiego, do dużych ośrod- a tych, którzy korzeniami 
ków robotniczych. W samych tkwią na wsi, mimo że prac u­
tylko zakładach przemysło- ją w zakła-dzie. Obawiam się, 
wyeh, nie licząc różnych urzę- że tegO zróżnicowania wśród 
dów, instytucji i przedsię- załogi nie uwzględniliśmy na­
biorstw pracuje około 12 t y- leżycie w naszej politycznej 
sięcy osób, w tym 80 proc. działalności i dlatego dzisiaj 
mieszka na ws!. Są to ludzie, s,potykamy się z określonymi 
którzy dopiero w warunkach ujemnymi zjawiskami. 
władzy ludowej znaleźli za-
trudnienie, zdobyli kwali.fika- Podobnie jak w Krośnie, u 
cje i .tałe źródło dochodów. nas robotnicy - chłopi najezę­
W ub~łyeh latach, w okresie ściej "urywają się" z zakładu 
forsownego u,przemysłowienia w okresie sezonowych robót 
kraju, dokonywał się równo- w polu, kh wydajność w za­
cześnie w sposób gwałtowny kładach jest niska., i przy tym 
proces powiększanJa się sze- jednocześnie zaniedbują swoje 
ręgów klasy robotniczej głów- gospodarstwa, wnoszą podania 
nie z tych ludzi, którzy przy- o przyznanie ulg w świadcze­
szli do miasta prosto ze wsi niach towarowo-finansowych 
z iospodarstw chłopskich. dla państwa jako biedniacy 

lub małorolni, a faktycZnie są 
Przynieśli oni z sobą dużo nieźle sytuowani. Oezywiście 

dynamizmu życiowego i inne sytuacja ta jest nam znana, 
dodatnie cechy, ale także bra- często dyskutujemy o niej i 
ki wyrObienia społecznego, nie patrzymy si~ biernie na 
[>€wną żywiołowość i n\.ezdy- wszystko. 
scyplinowanie. Jedni zostali w POdjęliśmy jut pewne kro­
mieście, znaleźli mieszkania i ki, aby sytuaeję poprawić, wy 
założyli rodziny, stali się w chować tych ludzi z: obop61-
rzeezywistości w pełnym. teg{) nym pożytkJem, to )est dla 
sło~a. znaczeniu robotmkaml nich samych osobiście, i dia 
sOCJ~lJstyczneio zakJadu .. Na- gospodarki narodow€j. Orga­
tom!8st większość z róznych nizacja partyjna w WSK ra­
wz~lędów nadal. jedn~ nogą l zem z Radą Zakładową dorę­
stOl we ,,:,s~, dodajmy, ze czę- czyła robotnikom _ chłopom 
sto mocmeJ, a ?rugą - w ankietę z pytaniami tego ro­
przemYśle.. ~leJednokrotni€ dnju, jak: czy jest członkiem 
ani J?-a Toli, a~i w fabryce po- kółka rolniezego lub organiza­
t~neJalne mozl!wości tyeh o- cji &połecznej, działającej na 
5~b nie są wykorZyStane. Pie- wsi, czy bierze udział w pra­
nlądz€ zaroblo~ w przemyśle cach GRN, jak wywiązał się 
,zły I. dzisiaj idą na<lal na u- ze swoich świadczeń wobec 
rządzenia wnętrza mieszkań, państwa Itp. Ankietę o takiej 
bu~owę nowych domów .n!! samej treści otrzymali robot­
WSI, na za'kup ,motocykli i m- nicy _ chłopi w Zakładach 
nych artykulow przemysło- Przemysłu Gumowego. W nie­
wych. W ~ardzo. zaś mlnlma~- których wsiach jak np. Brzeź­
nym stopmu nil mtensyfikacJę nley, Latoszynie i Pustyni 
gospOdarstw rolnych. zrobiliśmy wspólne zebrania 

robotników - chlopów wraz z 
aktywem wiejskim, w celu o­
mówienia bieżących zadań 
wysuniętych przez partię 
przed rolnictwem. 

W roz;poczętym konse-
kwentnie kontynuowanym po 
III Plenum KC porządkowa-

"Słonne Góry" 
- nalwlęklza 

serpentyna \li lłol sce 

w tej chwili "SIO,nnc Góry" 
w nie~z.czaJacJ' pokr~ la Cruo.l 
warstwa .!il1ie~u, p~raLilJjąc la 
komunikację. ~Z;Cf)-\u 1)'c1l 

gór t7..W. HSłonne.,;o \\'lerch,u" 
/l.e o-dwied~~ obecnie uikt. Z .. -
pcwne lłie wnyscy czyt.elniey 
I sympatycy Bie'l-czad oneutu­
ją się, iA droga prowail!.'4c" wla­
hlie prz .. "Slonoy Witrch" jest 
n~jwi~kszą serpentyną w kra­
JU. Od południowej strony 
"Słonnych Gór" lJlajduje się 
23 serpentyn, a od st,ony pól­
Iwcnej jest leh 26. 

Na zdjęciu: Wang Szu-ling, członkini amatorskiego zes­
połu pieśni i tańca zakładów hutniczych Szihczinl13zan 
w Pekinie ubiera_ w garderobie ko~eżankę, k.tÓrQ. za chwilę 
wystąPi na scenie. 

Największą atrakcją "Slonne­
go Wierchu" byloby wybudO­
wanie tchroniska, o lI;tórym 
ma n" ... szysey turYlei przy­
jeżdbJ~y w BluZ4:zady. 

(beta) 

niu gospodarki w zakładach, 
zwiększYliśmy wymagania do 
robotników, zaniedbującyeh 
swoje obowiąz.ki zawodowe i 
społ~czne, a w niektórych wy­
padkach zastosowaliśmy na­
w.et zwolnienia z pracy. Pierw 
5Z!! stanowcz~, ale sprawiedli­
we decyzj~ wpłynęły orzeź­
wiająeo na tych, którzy zbyt 
czę~to, chociaż bez uzasad­
nienia chorowali i opuszczali 
pracę. Wydatnie spadła ab­
st:ncja chorobowa i ilość nie­
usprawiedltwionych dniówek. 
poprawiła się w znacznym 
stopniu wydajność pracy. 

Partyjne konferencje po­
wiatowe i zakładowe, zobo­
wiązały członków partii' do 
zapisania się i czynnego u­
czestnictwa w pracach kółek 
rolniczych. Wiele niezrozu­
mienia i wręcz plotek o roli 
samorządu wiejskiego i FRR 
wyjaśniamy nadal w szczegól­
ności wśród robotników-chło­
pów. , 

Magazvny zbożowe budowane by/y dotychczas tra­
dycyjnie. Inżynierowie S. Tomczllk i. J, Fi!ipowski. 
zaprojektowali (więcie powyżej) ma~ZIIn uniwersal­
ny, który dOl1to$owany jest do przeprowadzani-a. pro­
cesów technologicznych % .ziarnem. Obsługę jego sta­
nOWi jeden człowiek. 

:-_----...,..--------...... ~ - --- ------

W latach 1960-1965 będzie­
my rozbudowywać nam: prze­
mysł w Dębicy, państwo prze­
znaeza na ~n cel ponad 470 
mln złotych. 

FRANCISZEK JANOCH·A 

sekretarz KG PZPR w Jed1iczu 

Za tru<lnienl e w przemyśle 
wzrośnie o nowe tysiące OIIób. 
Głównie rekrutować się będą 
one ze wsi. W związku z tym 
referaty zatrudnienia powinny 
gruntownie analizować ludzi 
kierowanych do pracy I zasta­
nawiać się, czy przy.padk1em 
ten i ów nie będzie bardziej 
potrzebny w swoim gospodar­
stwie, czy odejście do prze­
mysłu nie obniży wydajnOŚCi 
z ha i nie zmniejszy produk­
cji żywca oraz warzyw na 2-
hektarowym, 3 a nawet 5-
hektarowym gospodarstwie. 

OŹJwUy a nas prlcę ~iliJiilj 
organizaCje partyjne 

Z drugiej strony, organiza­
cje partyjne będą musiały ,:"1-
troszczyć się ó podniesienie 
,poziomu nowozatrudnion\"ch 
i Oddziaływanie na nich w ten 
sposób, by stali się oni fak­
tycznymi robotnikami a nie 
robotnikami - chłopamI. Za­
danie to jest związane m. in. 
z rozwijaniem budownictwa 
przyzakładowego mieszkanio­
wego, stwarzaniem możliwości 
robotnikom pochodzącym ze 
wsi budowania' własnych dom 
ków indywidualnych w mie­
ście it(J. 
Nadszedł r6wnid czas, by 

prezydia rad narodowych prze 
stały traktować rObotnik6w­
chłopów jako biedniaków, któ­
rym przyznaje się ulgi, ale 
więcej brały pod uwagę rze­
czywiste ekonomiczne położe.­
nie petentów, by nie tylkopa­
trzyły poprzez pryzmat ilości 
posiadanych hektarów. 
Uważam też, że ustawa 

,,!,strzymująca. podział gospo­
darstwa na tych, którzy są już 
zatrudnieni w mieście, wpły­
nęłaby na decyzję wielu ro­
botników - chłopów do osta­
teczn(!E(O zerwania ):e wsią, a 
trwałego zaaklimatyzowania 
się w miekie, wpłynęłaby 
na większe związanie si~ z za­
kładem i wiu2".enle w nim le­
dyr,E'go I podstawowego źród­
ła dochodów, swojej własn.ej 
i całej rodz:ny egzystencji. 

Nlespeł-!l.a p6Uora roku tema w 
JedJlexu (P()w. Krosno) powstał 
KDmltet Gromadzki PZPIl. Swoim 
7.aslęgiem objlll on dwie rromady, 
IIcz~ce • wsi oraz instytucje I 
szkoły, w których było • POP. 
Pracę swą KG rO'2lpocząJ w nlc­
łatwej Iytua~jl. Wiejskie orlanl­
zlOCje nie prze.lawlaly nlem.l żad­
neJ działalności, ole wywll!zywalY 
al~ ze statutowych obt>wll4z1<ów. 
Od przypadku do przypadkU od­
bywały z~brani .. członkowie ni. 
opłacaJi składek, a Już opiaBach 
pra<:y nie było mowy. Z .. tem nie 
mogły one rea1izowa~ uchwał 
wlftd1. partyjnych, a tym samym 
"apozna,,'aĆ I nimi .poleczei .. ! .... 
I pobudza~ go do wciela.nla h;h 
w życie. 

Co zml~nllo Ilę w tym DkrMI. 
w t.yctu organizujl wie,tlkkh na 
na!i7,ym !ertnle? Zanim Odpowiem 
na to pytanie ntuszę .twlerddt, 
ŻP KG zająl lip, w pierwszym rzp,­
cizie u.unlęciem w.pomolanych za­
niedbań. Na pierwszych sebta­
.. i ac h wnyscy towarzyaze zapo­
rnanl zOltaU 'I na.JwatnlejlZyml 
uchwAlamI partyJny",1 i Ipoloba­
mi Ich realizacJi, ()pracowane zo­
tlały kw""talne plany pracy, każ­
dy • ~an;y .. y otrzymał k<>n­
kretDe sadallie partyjne. To .blo 

"Autosan" 
wybuduje szkołę 
1000-lecia 

Sanocka Fabryka Autobu­
sów przystąpi w roku bieżą­
cym do budOWY szkoły Ty-I 
siąclecia. Prace budowlane 
rozpocznie się już w I kwar­
tale. BUdynek mieścił się bę­
dzie 'IV Sanoku przy ul. Ry­
manowskiej. Będzie to szkołR 
ll-klasowa, ogólnokształcą­
ca, posiadając!! nowoczesne 
wyposażenie wn~trz. 

Budowa obiektu !powierzona 
została pracownili:om ZBM 
Rzeszów KOR Krosno. 
Zgodnie z zamierzeniami bu­
dynek w roku bieżącym od­
dany zostanie w stanie suro­
wym. Wydatkuje się na ten 
cel 1.200 tys. zł. (beta) 

• Na kilkunastu tra~ach ruch komunikacyjny 
",~jrzymany 

• przy olłśnieża~liu dróg pracuje blisko 
200 robolników i 19 plugów mecbanicznych 

• Zahłót::ell. na liniach telefonicznych - nie ma 
W óal5'-ym ci~gu n~ (Nenie cale~o województwa pada obfity 

';:!leg. Po~rywa śniegu na Poci k.: paciu I Bieszczl>Clach sit:ga ponad 
pół metrA, W lWo'iązku z tym na -kilkunastu tranch zost .. 1 wstTZy­
many ruch komuni'kacyJny. Szcze,ólnle utrud'lllony jest ruch ko­
łowy na trasie Janów Lubel~ki - Nisko - Rzeszów, RyntanÓw -
Sanok, PTl~wo-r8k _ Bachón, Dukla - tmia:r6d - Gorlice, hum­
niska - Rymanów, Miejsce Piastowe - Dukla I na niektórych 
innych. : 

Praca pługów młe-ehsnlcznych na tych truach nie przynoli więk­
szych rezultatów. Zamiecie śnieżne momentalnie niemal zuypuJ~ 
uprzątniqte z zasp odchnki. Na drogach tzw. podrzędnyeh ruch 
kołowy wstrzymany Jest na Ił trasach. 

Przy odśnieżaniu dróg bez przerwy pra~uJą Ipeejal'ne brygady 
I pługi mechaniczne. Służba IInlo-wa niektóre ważniejsze trasy 
stara się uru,chomlć za wszebk~ c~~. 

Na całe szczęście puerw na liniach telef(:mlczny~h w dniu wczo­
rajszym nie było. Obwody międzymiastowe j abonenckie pracuJII 
be>: tl'dnych zakłóceń. Chyba - te dzień dzisiejszy I'uynlesle 
jakieś niupoClzlankl, bowiem w dallzym ci.Cu wieje porywilty 
wiatr poloonJowo-zacbOdnJ 'WZIn~aJ.c flullenl. burzy 6nldneJ. 

~, lali) 

.1, podlławl! ołlunlęe, usyak .. 
nych w clr,.ru kUkunuW m.lealt­
cy. 

Al. 11M 'P..-ad)' trzeba "owi ... 
tłzIee, te -oa1lłlnłęela te II! Dle 
male. O tym naJl&plej .wlad~ 
takty. Zllkwl1!owallŚ1llY "blale 
plamY" w Męclmee I Długiem, tak, 
... teru KG kieruje pracl! U POP. 
Wuystkle Dne, a zwłaszcza naj­
lIabsze liczebnie, ule,ły poważlle' 
ro.budowle. Dla IPr7.yklada !po­
dam., li w D1ugiem pnyJęto a k~1I 
dydatów, w Męcln.ce - 5, w Zar­
noweu - ł ltd. W tumie szer",~ 
partii powiększyły .Ię w tym ell­
II. o 33 kandydat6w, aktywnyell 
w IwoLm Irodowlsku Obywateli. 
WIR_ w tej pracy pom6gł 111m 
KP w Krośol1l I KZ w Rannerll 
Nalty w Jedijczu. Skierowując kil. 
ku towarzyuy do pracy 1,," wsi. 

Nul towarzysze nadają tOll w 
praey kółek rołn1e'Zych. OzU Jut 
pnwio wnyscy c-złonkowle POP 
'11 zaU7.em aktywnymi członkamI 
tej samorządnej organl"acji chi op­
skiej. Oni zor;anłzowall takle kół­
kt> w Zarnowcu, podt>bne tworz" 
obecnie w Borku. Praca towarzyl7,y 
w kólkr.eh rolnIezych leży nam 
przede wu:y.tkim na sercu. Dla­
tego też, w celu pomocy urUl­
dom kólek w opracowaniu zamle­
n-eń I lWła.ł<:iweJ Ich realizacji, 
powołaliśmY przy Radzie Osiedli 
w Jedllcau I GRN w Zarnowcu 
lI;ttmhje koordynacyjne. 

Kr6tko j~szcze wspomnę. te Ko­
mitet GrDmad"kl :;aJął się rów­
nleł za,adnieniem .zkolenla ,,~r. 
ty,lnego. Obecnie zaj~r.la takle od­
bywajl! Ilę w I POP, co przed 
111m byłoby raczej nie do pomy­
tlenia. 

OrJsnlzae!e partyjne podle~le 
KG w Jedllczu, do niedawna sła· 
be, nie tylko u.prawnlly swą pra­
c~, pOdniosły na wyższy poziom 
tycie wewnątnpartyJne, ale u~ 
intere,owalY dt: takt~ ugalłlll .. -
niam! ~0'podarc7.yml. Nie do r.ad­
kości należą przykłady, ie wla!n!e 
Dr~anl7.acJe putyjnp otały 51~ In­
'pirato rami _~",l'fii\~cJI wsi, rOl­
budowy szkól, Itp. pr~edslęwŁI~e 
iła wll. 

W cieplarniach zakwttly 
hia.cynty, które jak wia.do­
mo .dynq % cudownej woni. 
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No waszej ziemi 
- wasze czereśnie 

J.M. - Turza. 
Jeśli wspomniana nierucho­

mość jest faktycznie Waszą 
wtasnością, to czereśnie oraz 
'/Ine drzewa rosnące na niej 
sil częścią składową tej nieru­
chómości i należą do Was. 
Sądzimy, że Prokuratura Po 

wJatowa w Kolbuszowej po 
zbadaniu sprawy umorzy po­
stępowanie je;i;ell ustali, że cze 
r~śnia rzeczywiście rosla na 
Waszej nieruchomości. 

Są i U nas 
K.K. UJEZNA 
Pytacie czy na terenie woj. 

rzeszowskiego znajdują się ja­
k'M śzkoły kształcące w zakre 
aie plastyki użytkowej. 
. Są. Podajemy adresy - naj­
bliższych od miejsca zamiesz­
kania pana - szkól. Otóż: Li~ 
ceum Sztuk Plastycznych znaj 
duje się w Jarosławiu pl. 
Gwardii Ludowej lO, zaś LI­
cEoum Technik Plastycznych w 
Sędziszowie pow. Ropczyce. 

Są także ... 
I ... szkoły o charakterze gos­

,rdarczym - o co pyta nas 
B.P. z Tyczyna. Zasadnicza 
Szkoła Gospodarcza (3-letnia) 
\ . Technikum Gospodarcze (5-
letnie), (dawna nazwą Techni­
kum Gastronomiczne) znajdu­
je się w Rzeszowie . przy ul. 
Lwowskiej 13. 

Nasze interwencie 

Będzie miała opiekę 
Jak nas Informu,le Wydział 

Xatrudnlenla i Spraw Socjal­
nych . Prez. WRN - Katarzy­
t1a Rączkowska mieszkanka 
Gllnlka Dolnego k/Frysztaka 
J;ostała skierowana do szpita­
'a, skąd po wyleczeniu będzie 
przyjęta do Państwowego Za­
kładu Specjalnego dla Doro-
8ł~ch w Rzeszowie, gdzie bę­
dZJe miała należytą opiekę. 
Właśnie o to nam chodziło. 

Orbis zapewnia 
. W jednym z naszych listów 

ź\lIróciliśmy uwagę kierownic 
tu rzeszowskiego "Orbisu" na 
pewne drobne mankamenty,' 
które jednak zauważyli nasi 
Cż,\-telnlcy. 
Otrzymaliśmy ostatnio odpo 

wiedź, w której kierownictwo 
dziękUjąc za uwagi, zapewnia, 
tr doło~y starań, aby praca tej 
placówki grała na ,,102", 

Na począfek 
- upomnienie 
, POWiatowy Związek GS "Sa 

rt'Iopomoc Chłopska" w Radym 
dledonosi, że uwagi tyczące 
ńlewłaśr.iwej pracy punl,tu 
skujm butelek w Radymnie 
znalazły potwierdzenie. 

W związku z tym zobowią­
il!llno Zarząd GS w Radymnie 
do udzielenia upomnienia Wł 
Michalskiemu z równocZł"s~ 
nym Pouczeniem go' o jego o­
bowiązkach. 

Bufetowo już wie ••• 
. Z pisma, jakie nadesłano 
nim z Przedsiębiorstwa Pań­
*iwowe Rzeszowskie Turysty­
etna Zakłady Gastronomiczne 
• &łedzibą w Przemyślu, wy­
,..~ka, że bufetową z Zurawicy 
Douczono, że w bufecie kolcjo­
"Ym nie można sprzedawać 
artykułów prywatnych, a na­
łIf" pośredniczyć w sprzeda­
... v choćby przez rozważanie 
I<:h!łbasy, jak było w tym wy­
padku. 

NOWINY RZESZOWSKIE • Nr is (33oiY 

'To sainlerelJuje nie Iylko .luehaesy 
Sludium Ad~lnl.frarylneflo 

Sami własnymi silami' 
siebie ..• 

A rtykuł w "Trybunie Ludu" pt. "Fachowcy pilnie po­
trzebni" wywoła~ pewne zaniepokojenie u ludzi, któ-

rzy eą już, lub zamierzają zostać słuchaczami 3-letniego Stu­
dium Administracyjnego, którego punkt konsultacyjny znaj­
duje się w Rzeszowie. 

Aby jednych uspokoić, drugiCh zachęelć do studiów dru­
kujemy list prof. dr Kazimierza Sanda. 

ra odczuwa wciąż brak fa­
chowców. 
Zgadzając się z wszystkimi 

tezami autora, nie mogę po· 
dzielić jego twierdzenia, ze 
3-letnie zawodowe studia ad­
ministracyjne nie dają upraw 
nień wyższego wykształcenia. 
Zawodowe studia administra­
cyjne jak wiadomo, zostały 
powołane zarządzeniem mi­
nistra szkolnictwa wyższego z 
dnia 2 listopada 1959 r. przy 
uniwersytetach - Warsza",,­
skim, Wrocławskim, Im. B. 
Bieruta oraz Marii Curie­
Skłodowskiej w Lublinie 
(Dziennik Urz~dowy Miriistra 
Szkolnictwa Wyższego z dnia 
20. XI. 1959 r. nr 11 poz. 42). 
Studia stanowią "odrębne pla­
cówki wyższego kształcenia 
zaWOdowego pracowników ad­
ministracji państwowej". 

Wyd.aje mi się, że absol­
wenci tego studium w rubry­
Ce wykształcenie mają )J"Cł­

ne prawo napisać "WYŻSZW'. 
- W numerze 7 (3958) wy- / Wynika to wyraźnie z § 5 

danie C "Trybuny Ludu" z ust. 2 wspomnianego rozpo­
dnia 8 stycznia 1960 r. ukazał rzlłll;zenl.a, który pozwolę s()bie 
się artykUł Karola Rudniew- za.cytować dosłownie: "Stu­
skiego pt. "Fachowcy pilnie dent, który złożył egzaminy 
potrzebni". Autor z dużą zna- ze wszystk.ich przedmiotów, 
jomością rzeczy poruszył ka- pr7.cwidzianych planem stu­
pitalną sprawę ksztalcenia d~ów I uzyskał zaliczenie pra­
wysokokwalifikowanych kadr cy s.emlnaryjnej,.- otrzymuje 
dla rad narodowych, a 7.wła- clyplom ukończenia zawodo,,·e 
szcza dla tzw. prowincji, 1):tó- go studium administracyjne-

Wiek • nie przeszkadza w 
• Okazuje się, że na naukę ni­
gdy nie jest za późno. Otóż: 
Zakład Doskonalenia Rze­

miosła w Rzeszowie, ul. Lwo­
wska 27 prowadzi kursy zao­
czne i stacjonarne dla osób, 
które mają już pr~ynajmniej 
3-ietnią praktykę w za wodzie. 
Oplata za kurs wynosi 550 zł. 
Kurs zaoczny trwa 6 miesięcy, 
a raz w tygodniu przyjeżdża 
się na konsultacje. Warunki 
na kurs stacjonarny (tzn. taki, 
gdzie nauka odbywa się na 
miejscu) są podobne. Po ukoń­
c7eniu tych kursów otrzymu-

go. Dyplom ukończenia zawo­
dowego studium administra­
cyjnego stanowi dowód ukoń­
czenia wyższych studiów za­
wodOWYCh I jest równorzęd­
ny dyplomowi wydawanemu 
przez wyższe szkoły l.3wodo-
we". 

Aby do reszty autora arty­
kułu przekonać, że studia ad­
ministracyjne, mimo Ze ist­
nieją dopiero od listopada u­
biegłego roku, zdają w pełni 
egzamin, a studenci tego stu­
dium, zajmujący w praktyC€ 
odpowiedżialne stanowiska 
prawie w 100 proc. uczęszcza­
ją na wykłady i ćwiczenia, są 
na bieżąco zaopatrywani w 
skrypty z wykładów itp. I każ 
dą wolną chwilę od pracy za­
wodowej poświęcają na nau­
kę - pozwolę sobie zaprosić 
autora artykułu na zajęcia 

Apel Wł. Gomułki o ufun­
dowanie 1.000 szkół dla ucz­
czenialOOO"leda Państwa Pol 
.,kiego pobudził ludzi do myś­
l~nia, do szukania środków 
i sposobów zrealizowania te­
go pi~knego i trudnego zamie 
rzenia. 

Studium w Lublinie i Punktu I W tej s<prawie napływają do 
Konsultacyjnego tego stu- :1aszej redakcji .ró0e pr~po-
dium w Rzeszowie. zycje. Jeden z lIstow na.plsa-

Uw ai.am , że sprawa poru- ny przez długoletnią nauczy­
szona przeze mnie, ma nie cielkę jednej ze szkół w Rze­
tylkO aspekt prestiżowy, a szowie godny jest publicznego 
przyjęcie błędnej tezy auto- rozpatrzenia. 
ra, chętnie podchwycą ci pra- Na wstępie 8JutoI'ka pisze: 
cownicy rad narOdowych, któ- Żyć w ene atomu I poobo-
rzy jeszcze w pełni nie zrozu- ju kosmosu, tzn. być swiad­
mieli potrzeby zdobycia wy- kiem dalszego rozwoju myśli 
soki ch kwalifikacji i nie chcą naszych' wielkich uczonych: 
wykorzystać możliwości, ja- VIlkołaja Ko-pernlka I MarII 
kie im daje fakt powołania C'urle-Skło-dowskiej. Młoddei 
przez nasze władze 3-letnich - spadkobierca Ich myśli I 
studiów administracyjnych ozy nów - winna stworzyć trwa­
przy wspomnianych uniwer- ły pomnik, który by mówił, 
sytetach. że wszyscy pamiętają I doce-

niaJą Ich osiągnll;cia. 
KAZIMIERZ SAND Zwracam się więc do mło-

Kierownik Zawod. Studium dzieży woj. rzeszowsklpgo z 
Administracyjnego propozycją, aby w tym no-

prz.y UMCS w Lublinie wym 1960 roku własnymi wy-

zdobyciu 
sawodu 

dcbnle lak ZasadnIcza SzltOła 
Zawodowa). Nauka jest bez­
płatna. 

Jak więc z powyższego wy­
n!ka są, duże możliwości zdo­
bycia zawodu krawcowej. 
Pierwsze to trzeba zgłosić się 
do mistrza krawieckiego czy 
zakładu krawieckiego na prak 
ty kę a potem zapisać się na· 
kurs' celem otrzymania świa­
dectwa czeladniczego, lub za­
pisać się do 3-letniej szkoły 
krawieckiej . 

łącznie środkami I siłami u­
fundowała S'Lkołę-pomnlk Im. 
M. Kopernika I M. Curie-Skłu 
do-wskleJ. 

Czy to możliwe? - na pew­
no tak. 

Od siebie dodamy, że środ­
ki zgromadzone przez mlo .. 
dzież w ciągu 1959 roku (sprze 
dai makula-tury, złomu, stłucz 
ki szklanej) wyrażają się 
kwotą prawie 1,5 mln zł. 

Na zadane pytanie tak au­
torka oopowiada: 

Dróg do- tego celu jest wie­
le, wyllozę tu tylko niektóre: 
Imprezy artystyczne, pomoe 
udzielona jakiemuś przedsię­
biorstwu, zbiórka ziół I jagód 
w okresie letnim, wzięcie u­
działu w akcji żniwnej, festy­
ny, lodowiska ltd. 

Zbyt późno pomyślałam o f je się świadectwo czeladnicze. 
zdobyciu zawodu krawcowej. Ten sam zakład prowadzi 
Do szkoly zawoclowcj mnlc' już równie;i; szko~enie dla osób nie Radzimy więc porozumi~ć 
nie przyjmą.. Czy są .jeszcze ma,iących żadnej praktyki za- się z. Zakładem Doskona.lema 
Inne możliwości? - pyta na- wodowej, ale nauka trwa wte-

I 
RzemIOsła. Zaznacz~my, ze są 

5730 czytelniczka M. G. z Gród dy 3 lata i obejmu,ie przed- Jeszcze wolne mieJsca. do 3-
ka. mioty zawodowe i ogólne (po- letniej szkoły kraWieckiej. 

Inną formą, mD-Że nieznana, 
na terenie miasta Rzeszowa, 
m()gą być "towarzyskie ()bozy 
pracy". W czasie ferII letnich 
młodzlet zrzeszona w takich 
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N A S Z.E ROZMOWY 
7 O nieładnie 

Kry!!tyna Dzlewą"łtowska - Matłosll. Jako kobieta 
ciężarna miała pani prawo wejść do autobusu przed­
nim wejściem. Słusznie też pani postąpiła kierując za­
żalenie na nieuprzejmego, jak też nie znającego w tej 
mierze przepisów konduktora do ekspozytury PK5 w 
Rzeszowie. 
Jesteśmy przekonani, że Dyrekcja PKS pouczy kon­

duktora, który w dniu 15 stycznia miał służbę na tra­
sie Ropczyce - Dębica i obsługiwał samochód nr 55116. 

Z tej mąki chleba nie będzie 
H. Wojtas Rudnik. Wprawdzie z tych groszy, które 

jako resztę nie wydają nadal niektórzy konduktorzy 
PKS uzbierałaby się w ciągu roku 'pokaźna sumka -
tym niemniej de jest to żródło gromadzenia fundu­
szów na budowę szkół. 

W tl~ku, jaki panuje w autobusach nie ma mowy o 
prowadzeniu proponowanej przez Was ksią;i;ki drob­
nych wpłat, ani sprzedaży drobnych znaczków. 

A pasażerowie ,ieżeli nie chcą być "okradani" - mo­
gą mieć przecież zawsze z góry obliczoną należność. 
Wtedy będzie i wilk syty i owca cala. 

7 ylko W czasie u/lopu 
Z.O. Stalowa Wola. Trudno o tym dyskutowa~ czy 

zarządzenie to jest "życiowe i ludzkie". Fakt pozosta­
je jednak faktem. Wszelkie leczenia sanatoryjne od­
bywają się w ramach urlopów wypOczynkowych, 

l,Ale w przypadkaCh nagłyeh.1 wa.Znych ko~l!lja le­
karska może zadecydować WYJazd na leczenie sana­
toryjne poza urlopem. Decyzja zat~m . leży wrękac,? 
komisji lekarskiej. I to jest chyba "zyClowe I ludzkie , 

1u chusteczka nic nie pomoże 
potrzebny inspektor BHP 

Z.B. Rzeszów. Opisane warunki w jakich pr~cuj~ 
rObotnicy Wytwórni Sprzętu Pasiecznego (nalezącej 
do Rz. Z. Przem. Teren.) urągają wszelkim warunkom 
bhp. . . 

I głęboko dziwić się wypada, że klerowl1lctwo z~­
kładu może spokojnie patrzeć jak robotnicy pracują 
z zasłoniętymi chusteczką ustami, by nie wdychać py­
łu i w dodatku ... straszyć zwolnieniem z pracy w od­
powiedzi na żądania tyczące polepszenia warunków pra 
cy. 

Ale ... mamy nadzieję, że kierownictwo Rz. Z. Przem. 
Teren. wglądnie energicznie w tę sprawę. Czekamy. 

Konduktor mial rac;ę 
Ka.zimlerz Torba - Kamionka. Jesteście w błędzie . 

Konduktor PKS postąpił słusznie żądając od WI. Gra­
ta zapłacenia mandatu za zanieczyszczenie wozu. jak 
też wzbraniając dalszej podróży jego chorej żonie. (Wy­
sokość kwoty regulowana jest wł:?ściwą taryfą). Ist­
nieją przepisy zabraniające przewożenia osób ciężko 
chorych tego rodzaju środkami lokomocji jak autcbu­
sy PKS. Przepisy mają m.in. na celu zapobieganie sze­
rzeniu się różnych epidemii. 

dla 
obozach mogłaby np. własno­
ręcznie prooukować cegłę I 
pustaki. Sądzę, że w tych obo­
zach mogłaby wziąć udział 
I młodzież z sąsiadujących J 

nami krajów. Przecież mamy 
wypróbowanych przyjaciół. 
choćby "Komsomoł". A może 
nawet młodzież z Innych dal­
szyoh krajów. 

Rzeszów I pobllskle mlejsco 
woścl gwarantuja, młodzieży 
zasłużony odpoczynek po pra­
cy, a nasz teren, zwłaszcza. 

Bieszezady, pociągają sw·ym 
płl:knem. Niedziele, czy soboty 
można by przeznaczyć na 
7Wledza.nle Rzeszo-wszczyzny. 

Aut()rka proponuje, by w ra 
mach akcji ogólnej, młodzież 

tt: jedną szkołę w wojewódz­
twie wzięła na siebIe. 

Proponuje nazwać ją Imie­
niem M. K~pemlka I M. Cu­
rie-Skłodowskiej. Kończy we­
zwaniem: Czasu jest nicwiele -
z~ezyna.Jmy! 

Propozycje te przedkładamy 
do rozpaJtrzenia t8Jkże Woj. 
Społ. Kom. Budowy Szkół, 
jak te-ż Rzeszowskiemu Kura­
torium S2JkoLnemu. A co sa~ 
el-zi o tym młodzież? 

UczclJmv pomIeć 
bohaterów 

Szanowna Redaikcjo! 
W okresie walk na Podkar 

paciu między wioską Glojsce 
a Łysą Górą zgin~ly tysiąc;] 
żołnierzy Armii Radzieckiej 
i sp-rzymierzony'Ch od(hi~-łów 
WOjsk polskich i czechoslowac 
Kich. Padli w kotle, który po 
dziś dzień nazywa się "Doliną 
śmierci". Już upłynęło 15 lat 
od chwili zażartych bojÓW z 
hitlero·wcami, a w miejscu, w 
którym sPoczywaj a, nie ma 
ustawionego nawet kawałka 
pamiątkowego słupka. 

Czy tak być powinno? - py_ 
ta nasz czytelnik W. Makoś. 
Oczywiście, że nie. I nawet 

tak nie jest. Zaraz po drugiej 
stronie granicy, już na tery­
torium Czech na wspólnym 
braterskim cmentarzu wznie­
Siony jest pomnik. Ale swoją 
dr()gą Zarząd Okręgu ZBoWiD 
w Rze!JZowle mógłby pomyśleć 
o p()stawlenlu booaj obeliska. 

Gdy al. m. łyłkę 
mY'łllwakq 

Z zazdrością patrzę na myś­
liwych. Odkryłem w SQble 
prawdziwą "żyłkę myśliwską". 
Co mam robić, aby otrzymać 
pozw()lenle na broń myśliw­
ską - tak m. In. pisze do nas 
K. M. z Lubll. 

Cz-eka Was mała próba. Do 
niej trz.eba zaliczyć... krótki 
egzamin łowieDki, który trze­
ba złożyć w Wojewódzkiej Ra 
dzie Łowieckiej, następnie na 
leży przedłożyć podanie wraz 
z potrzebnymi załącznikami 
(życiorys, dwie fotografie, za­
~wiadczenie o zdaniu egzam:­
nu łowieckiego I cxplnię naj­
bliższe.go kółka łowieckiego) 
w Woj. Komen-d-zie Milicji O­
bywatelskiej w Rzeszowie. 

To- wszystko. Zyczymy po­
wodzenia. 



Nie ścierpię szubrawców w swoim otoczeniu. 
Na lUdzkiej biedzie pan teruje, obywatelu'? 
A czym się pan różni od bandziorów, draniu 
jeden? W polskim mundurze ośmiela się pan 
rabować, obywatelu chorąży? Plamić ten mundur? 
Ten mundur! 
Zaperzył się, stracił prawie oddech. Twarz mu na­

br2:l'l1iała, skóra na karku zda wała się grozić pęk­
nięciem pod naporem krwi. Książek stał pobladły, 
oczy wbił w podłogę. Nie miał nic na swoje wy tłu­
mac~nie. 

Dowódca pułku opanował się po kilku minutach. 
Stanął przed chorążym, szeroko rozstawiając nogi. 

- Zgodnie z prawem będzie pan odpowiadał przed 
sądem,obywatelu chorąży. Tam rozstr.zygną o pań­
skiej winie. Do tego czasu będzie pan przebywał 
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pod arentem domowym. MajOrze Pawliklewicz­
zwrócił się do szefa sztabu pułku - proszę odebrać 
,chorążemu rewolwer. 

Książek bez słowa zdjął pas, obciążony kaburą 
pistoletu. W pokoju zapanowało przykre milczenie. 
Dowódca pułku wpatrz.ył się w portret córki nota­
riusza i trwał tak jeszcze wtedy, gdy chorąży, stuk­
nąwszy obcasami, zameldował swoje odejście. Do­
piero kiedy drzwi się za nim zamknęły, powiedział 
do Ciszewskiego: - Zdaje się, że uwolniłem p;~i1-
ski batalion od niemałej zakaly, obywatelu kapi­
tanie. Ten Książek nie przyniósłby panu Sz.części~.,. 

Ciszewski nie zdołnł odpowiedzieć. W tej chwiii 
oficer dyżurny zameldował, że pan Dwernicki chciał­
by się widzieć z dowódcą pulku. 

- Akurat teraz mam czas na rozm-owy z cywilami 
- żach'nął się Tomaszewski. - Proszę powiedzieć, że 
pogadamy innym razem - zwrócił się do oficera 
dyżurnego. 

Ciszewski zbliżył się do okna. Za szybami widział, 
jak oficer coś tłumaczy wysokiemu me:żczyżnie, na 
którego twarzy wyraźnie malował się zawód z powo­
du odmowy. Twarz i cala postać Dwernickiego ude­
rzały niezwykłością. Barczysty olbrzym, n.usia! mleć 
dobrze ponad pięćdziesiąt lat. Odziany był w szary 
płaszcz podbity futrem, niecodziennego kroju, rodzaj 
żupana zapinanego na pętelki, ozdobionego szerockim 
baranim kołnierzem, mocno wciętego w pasie. Na gło­
wie nosił DWE'rnicki baranią siwą papachę zawadiacko 
zsuniętą na ucho. Na nogach miał miękkie buty z cho­
lewami, dziś już przez nikogo nie noszone. Zwracały 
\lwagę jego staropolskie wąsy, czarne jak smoła, nie­
bywałych rozmiarów. Oczy ocieniały krzaczaste brwi, 
nadające tej szerokiej fizjonomii niezwykle marsowe­
go wyglądu, 

- Wypisz - wymaluj, szlacr~iura z siedemnaste­
go wieku - szeljnął Preminger obserwujący Dwemic­
kiego, pod(!)bnie jak Ciszewski przez okno, 

str . ., 
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Jakby zstąpił ze stronie Sienkieowicza - zaśmiał 
lię Jerzy. ' 
Tymeżasem Dwernicki oddalał się w kierunku 

furtki. Kilka razy obejrzał się za 5-iebie, pchząsając 
głową, jakby oCZlekiwał, że go j.eazeze ~walają. Potem 
przyśpieszył kroku. 

- Słowo daje:, brak mu tylko karabeli Ul boku -
stwierdził Cisze'I'Iski. - Szkoda, że go MyWa~~l puł­
kownik nie przyjął. Ciekawe, czegOM mógl, chcieć? 

- Nie zawracajcie mi glowy! - mrl,1knał dowódca 
pułkU. - Proszę o trochę uwagi. - PrzysUiPJJjemy do 
om6wienia planu działań. Czas rwzyć w pościg za 
banclz~orami, pan"wJe oficerowie! 

Zaczął wy!us7.:czać sw6j plan. 
Przede wsz.ystklm, stwierdził, trzeba przywTócić 

spOkój i bezpieczeństwo na drogach. Bandy, jego zda­
niem, zimowały w wioskach. no bo czy chciałoby się 
Im tkwić VI zimie po lasach?, W :r;wiązku z tym pułk 
będzie skrycie podchodził do rozmaitych wsi, jak naj.­
odleglejszych oczywiŚCie, spadająe na nie znienacka. 
To powinno dać rezultaty. - przy tej okazji natrafi­
my z pewnością na konkretniejsze ślady bandytów 
i dowiemy się, gdzie są - perorował. Sam niezbyt był 
przekonany o skuteczności tego pl1nu, ale od c~goś 
trzeba przecież zacząć, a o bandach nikt prawie nic 
pewnego nie wie. 

Ofle.erow!e pochylaU się nad mapami. notowali sz1a­
Iri pLanowanych przemarszów, zadawali różne pytania. 

Odprawa ciągnęła się óobrą godzinę, kiedy zameldo­
wał się oficer informacji pułku kapitan Matula. Prosił 
o prZlerwanle narady, gdyż - jak twierdził - chodzi­
ło mu o nader waźną sprawę. Podpułk()wnik Toma­
szewski spojrzał <Z niechęcią na m!).łego kapitana o jaj 
kowatej gbowle, zakończonej miedzianowłosą szczotko 
watą czupryną. 
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Części do samochodów 
a) towarowych I autobusowych marki "star" 
bl autobusów marki "Flat-666" I "Leyland-LOPS" 3/1 
ej łożyska 
d) materla.ły branży VI, XXVD I XXX 

SPRZEDAJE Z REMANENTÓW 
WOJEWÓDZKm PRZEDSIĘBiORSTWO PAl"lSTWOWEJ 

KOMUNIKACJI SAMOCHODOWEJ ODDZIAL I 
w Rze~owle, ul. Mochnackiego 11 

Części mogą nabywać prz.edsiębiorstwa państwowe 
oraz prywatne. Sprzedaż odbywa się w dnie powszednie 
w godz. od 7 do 14 (soboty od godz, 7 do 12). K-1l1/2 

~VIELOBRANZOWA SPÓł,DZIELNIA rRACY PRZE.1WYSLU 
BUDOWLANEGO w Czudcu 

OGŁASZA 
I, II 

PRZETARG 
In 

na. sprzedaż 
.ilnlka spalinowego m-ki "Deutz" oraz mlyna kulowego; 

Przetarg pierwszy odbędzie sIę dnia 27. I. 1960 r. o rodz_ 
10 w siedzibie Spółdzielni. 
Przetarg drugi odbędzie się dnia 16. D. 1960 r . o godz. ID, 

a przetarg trzeci o tej samej porze dnia 29. n, 1960 r. 
Infonnacjl zasięgnąć moźna. w biurze Spółdźlelnl w Czud­

cu w pokoju pr.zewodnlczącego Zarządu, nr tel, 8. 
Przystępujący do przetargu winni wpłacić wadium w wy­

Itlkości ID proc. ceny wywoławczej, która zostanIe podana 
przed rozpoczęciem przeta.rgu. K-I08/3 

REJON EKSPLOATACJI DRÓG PUBLICZNYCH 
TARNOBRZEG z sIedzibą w Stalowej Woll 

OGŁASZA PRZETARG 
ofertowy 

na wykonanie SREDNIEJ 'NAPRAWY LOKOMOBILI pA­
ROWEJ marki "Wolf" polegającej na wymianie 31 szt, płomie 
nl6wek '" 46/54 mm oraz na naprawie armatury kotłowej, 
W przetargu mogą wziąć udział przedsiębiorstwa państwo­
we, firmy spółdzielcze oraz osoby prywatne. Oferty w za­
lakowanych kopertach należy składać w biurze Rejonu 
w Stalowej Woli, przy ul. Podleśnej 6 do dnia 30 stycznia 
1960 roku. Otwarcie ofert nastąpi w dniu 1 lutego 1960 ro-
ku. Zastrzega się prawo wyboru oferenta. K-110 

WYTWORNIA SPRZĘTU KOMUNIKACYJNEGO 
w Mielcu 

OGŁASZA PRZETARG 
ograniczony 

NA WYKONANIE NASTĘPUJĄCYCH ROBÓT: 
1) MALOWANIE KLEJOWE hali fabrycznej, ścian I su­

fitów o powierzchni 15.500 m2. 
2) MALOWANIE OLEJNE lamperii o pow. 4.000 m2. 
3) ODKURZANIE I MALOWANIE OLEJNE konstrukcji 

stalowej 2.300 m 2• 

Prace remontowe należy wykonać z materiałów własnych 
wykonawcy do dnia 30 kwietnia 1960 roku. 

W przetargu mogą brać udział przedsiębiorstwa państwo­
we i spółdzielcze. Oferty należy składać do dnia 28 stycznia 
1960 r. Otwarcie ofert nastąpi dnia 1 lutego 1960 r : Szcz'e­
gółowych informacji w zakresie wykonawstwa I dokumen­
tacji technicznej udzi~la Dzlał Gł. Mechanika codziennie 
w godzinach pracy. 

WSK Mielec zastrzega sobie prawo wyboru oferenta, 
K-109ll 

PANSTWOWE PRZEDSIĘBIORSTWO "DOJU KSIĄZKI" 
Rzeszów - Osiedle 

OGŁASZA PRZETARG 
na BUDOWĘ GARAŻY SAMOCHODOWYCH na k,._c 
parceli przedsiębiorstwa Rzesz6w - Osiedle Wi dokumen­
tacji, kt6ra znajduje się do wglądu w Dziale Administracyj­
no-Gospodarczym "Domu Książki" Rz.eszów - Osiedle, do 
dnia 20 lutego 1960 roku. W przetargu mogą brać udział 
pneds!~biorstwa państwowe, spółdzielcze I prywatne. 

Kon:.'sy.il'J~ otwarcie ofert nastąpi w dniu 23 lutego 1960 
tolt~ :"'rz"'iębiorstwo zastrzega sobie prawo wyboru ofe-
JU"- K-112/3 

Ogło~zeni8 drobne\ ,. ...................................... . 

~1~:;i;;;;:;;;;.~~"~!E;~; ł p I A l\I O l\I ! P I A l\I O N ! ',i 
Zguby 

ZIAJKA Ja,n, zam. w Pos.d,le 
G6rn@j. pow. S",nok zgubił świa­
,Iectwo d0jr,zaloścl wydane ptl.~Z 
Liceum O,olnok~ztałcące w Ry­
mi1nowie. Pg-51{J 

ł uniwersalny dOsP~~~~~::.nJ PROSZEK li 
• ;+ KALISZCZAK MIchal, zam, w Gil­

r~ycaci1 228, pow. Tal"l10brteg, 
woj, ~z~"ow.kle zgubll kart~ "le­
InJeślnlcl~ wydaną prz~'z Pr~zy­
dlum PRN w Tarnoorzegu. 

• wełnianych, jedwabnych i tkanin z włókien sztucznych 1+ 
: (nylon, stylon, perlon itp.) ;: 

pg-e4 

nZEPKA Cecylia zgubiła lE'gl >y. 
mację slutbow~ nor 260 wydar,ą 

: Tkaninyprane w PIANONIE są miękkie, przyjemne :: 
• w dotyku, nie filcują ~ię, kolory ich stają się żywsze. I ł 

• I ł • Roztwór PIANO NU po praniu można wykorzystać ;ł 
przez Woj~wó~zkl In"pekt..,,,it 
PIH w Rzeszowie. G-71 

~rARCINIEC Slanlsta.w, za,m. \V 

Calęczynl~. p-ta Pil~l'lo. pow. r>ę­
h;~a zgubił prz~\'lustkę wyda"ą 
pr,zez ZPG .,Dęblca". Pg-53 

• do mycia okien, drzwi, podłóg, wanien itp. ;. • I. 
Sprzedaż • 't, • K-96/3 

DOM JĘDNOP/ĘTROWY z podw6-
rzem I możliwością urządzenia lo­
kalu pnemy<iloweg,o, w Przemy­
Siu - ~przed.m. Wiadomosc:: Rze 
~zów, Obr. Stalingradu 43/134. 

....................................... ' 
Róźne 

G-R 
300 matrymonialnych ofert otny­
maSI przesyłając lB zł znaezkaml 

SPRZEDAMY ciągnlk marki "Lanz- "Syrenk.a" Warszawa, El@ktorallla 
Buldog-3~" z przyczepą. M~e J6- 11. K-023/10 
zeł, BI'ałobrzegi, p-ta Rogollno 
p<'lw. Łańcut. G·S 

CIĄGNIK mało utywany "Zeto!' 
K 2~" z pługiem i wozem - spn(! 

, Podziękowanie 

da Pomprowlc,z Jan, lam. Prly WSZYSTKIM, kt6rzy oddal! 05tat 
b6wka, p-~a WoJ&sz6wka, pow nią ,przysługę ucrestnloząc w \'l"-
Krosno. G-S ______________ grzl;Jblezma.rłego w Sieleszy, pow. 

PLAC ,pod budowę domu rodzin- pl'zeworslc.tego ANZELMA KOLĄ­
n@go 1000 mI - 45 000 z.l. Kra- NO, Zjednoczonemu Stronnictwu 
k6w - Bi~'tan6w gprlOeda właści 
ciel. Wlado-mość: Kraków, Garn- Ludowemu, Prezy.dium Groma1~-
carska 3/7 - Wallgóra. klej Rady Narooowej, Sp6łd,ziel-

=:=::-=-=;-:-,;-:-_-:--:-_:--K:.:,--==lI~S! com, Ork lestrze, Ocho tn.ioze j S tu 
CEGŁĘ BIAŁĄ, gat. I !poleca: Hur źy Pobmej, mieszkańcom w6i 51e 
towl'la Materiałów BudowLanych 
M. R~ekle,*l, BydgoszcZ, EmilU teszy ONOZ okolloznych gr,om.o -
Plater 20. dziękuje &er4eezn1e - Rodzl'na, 

K-1l6/1 G-U 

Pracownicy poszukiwani 
~~----------------

PRZEDSIĘBIORSTWO BUDOWNICTWA TERENOWEGO w Mielcu 
zatrudni natych'miast STARSZEG O EKONOMISTĘ dn rozliozeń -
wymagane kwalifikacje budowlanego technika l 3 lata prak~yki 
w tym 'zawod,zie, KIEROWNIKA ROBOT wod,-kan. l c.o. o wyma­
ganych kwalifikacjach t~chnlka robót Instalacyjnych iplęclole;nlej 
praktyce w tym zawO<lzle oraz S TARSZEGO EKONOMISTĘ do 
spraw pos~ępu technicznego i ws pÓłzawodnicbwa o wymaganych 
kwalifikacjach technika budowla nego I sześcioletniej praktyce w 
danym .zawodzie. Warunki pracy I placy - do omówienia na miejs-
cu. K-100/1! 

INL:YNIERA MECHANIKA z praktyką na stanowisko kierownika 
technicznego zatrudni z dniem I lutego 1960 roku ZAKŁAD RE­
MONTOWO-MON fAZOWY w RZeszowie, ul. Konopnickiej 5, tel. 
20-49, .\1-40. Warunki - do omówienia na mi@Jscu. K-I01/2 

RZESZOWSKIE POWIATOWE PRZEDSIĘBIORSTWO PRZEMY-
SŁU TERENOWEGO z siedzibą w Gl,ogowle Młp. zatrudni z dnl@m 
) luteg.o 1960 r. GŁOWNĘGO KSIĘGOWEGO. Wymagania: wyższe 
wykszcałcenle ekonomiczne, 4 la ta praktyki w księgowoścI lub 
srednie wykształcenie ogóln~kształcące ewentualnie ekonomiczne 
I 8 lat praktyki w księgowo';c!. Wyn,.grodzellie wg Ukladu Zbio-
roweg'o Pracy dla Pl'zemysłu Włókienniczego. K-1I3/1 

POWSZECHNA SPOLDZIELNIA ,SPOZYWCOW w l'RZEWORSl!.U 
p09zukuj. nalychmiast pracowników na Harrowi.ka: 

l. KIEROWNIKA SEKCJI ZBlO,ROWEGO ZYWIENIA. 
2. DWOCH KIEROWNIKOW zakładów g a.sW:onomlcznyoh. 
3. TOWAROZNAWCY branży lOPo.ży~zej. 
Wymagane wyksztalcenle średnie oraz co najmMlej 3-1etnla prak­

tyka w danych "pH·jalnOśclac.!1.j Pożądani kandydaci! terenu mia­
sta Przeworska wllględnie naj'JlIz;5zych okolic. Wy,nagrodzenle w 
myśl obowiąz:uj~cych pne.pisów.\ Warunki do omówienia w Zarzą­
dzie Sp6łdzlelnl, Krakowska 3 1\,lb Icore!lpondencyjne. K-lll/1 

INZYNIEROW I TECHNIKOW ELEKTRYKOW z praktyką w budo­
wnictwie na stanowiska kierOWI\\kÓw budów przyjmie do pracy na 
korzystnych watunkach Rze!zowĆ~kl. Pnedsięblorstwo Elpktryflka­
cJ! Rolnictw. w Runowie, u). !\likołlja Reja 13. Wynagrodzenie 
oraz delegacje w opareiu o UklHI Zbiorowy Praóy w Budownlctw!e 
_ ! dnia ,15 marca 1951 roku. O,lerty I z:gioszenia pi"zyjmuje' D.ial 
Zatrudnienia RPER. ' K~107/J 

LlTOse DLA ZWIEaZĄT 

Wobec licznych !)rotelltów To­
warzystwa Ochrony Zwierząt, 
duńskli telewllja zrezygl1'C)·,..,ała 
Z wyświetlenia fUmu nakręca­
n@g" w ozasie walki byk6w. Lu 
kępowstal~ w programl@ wy­
p@łnlono wyświetleniem frag­
ment6w f1Irn6v.; d,okumen~al­
nych, nakrl;oony~ w cz:asle 
walk morskich w okresie II 
wojny swiatowej. 

AMERYRA~SKIE 
MARNOTRAWSTWO 

Paryski "Le Monde" 'Zamiesz­
cza k,orespondencję z USA. pOś­
wlęooną lij)faw-om obyozajowym. 
AULor ,pi'~ze, te rdzenni Amery­
kanie s~ wielkimi marnotraw­
cami w przeclwleń,.t'W!e do zna­
nych z oszozędn-ości Imigran­
tów chińskich. Przytac-la on na­
st~pujący dowcip nowojorski: 

Pewna Amerykanka wypadla 
z okna I:r:nala.zła się w wiel­
kim ullczny,m koszu ns śmieci. 
P~z@ehod7.ący wlaśnie ulicą 
Chlricz-yk zawolal ze zdziwie­
niem: "CI Amerykanie to wiel­
cy marnotra-wcy, Pnecleż moż­
na ją by~o utywać jeszcze co 
najmniej &,uez dwadueścia 
lat I", 

SRODKI UTRZYMANIA 

"New Y.ork Her8ld Tribune" 
pr'oponuje n;st~ujlłclł p ro,p ozy­
cję nowoczesnego sposobu ty­
cia: "Gd'y Kolumb ookrył Ame­
ryk~. była ona za-mleszkała 
przez mężczyzn, kt6rzy polowa­
li I lawIlI ryby, podczas gdy ko­
bl@ty clętk-opracowaly. Nie pła­
cllt podatkÓW, !'lle mieli obo­
wl~UtóW wobec 'Państwa. Byli 
dzicy. Minęło at 4e7 lat I nle­
kt6l'LY mężczyźni odczuli rol.l@­
niwienie I zm~czenle ... Być mo­
że, wrócimy do indiańskieg') 
,ystemll, Statystyka mówi, że 
milion ton utrzymuie obecnie 
swych m~ż6w. A jeden 7. nich, 
przepraszając, za nieuiszczenie 
rachunku, powiedzlai : "Moja żo 

na lItracIla lP1"ac~ I n!eplacenle 
raehunk6w powstsło mi jako 
jedyny śrOdek utnzyma,nla". 

Z ZYCIA PAPUG 

z~'Y amerykańskl~J: "P;r et t Y 
Bay", najbardzIej ,razmowna pa­
~uga wszystkich czas6w, ,nie ży­
j@! "Prl'!tty Boy" znana była w 
całyeh Stanaoh Zjednoczony",h, 
gdyż co ,najmniej 500 razy wy­
'Ilt.,pc>wal.a w t'ele'Wlzj! I raąiu, 
J@j 05iągnl~clem życiowym by,l,o 
wygłOlSzenle przE!'m6wienia. skl,,­
dającego się z óO zdari, Trudno 
teź z1łPomni@ć jej ni"",r6wn":1C' 
wykonanie piosenki "H",ppy 
bir>hday" I Wielu I'nnych, "Pl'e~ty 
Boy" na'grała r6w"I.e~ płytę, 
słutąeą jako poo,ręcznik n~ukl 
j"zyk a dla h1nych 'Pa,pug. Obec­
,nie "p.retty Boy" ą>or:zęta w 
krainIe wiecznych łowów ,na 
emEntaH"U ~wierzęcym w St. Pe­
terSburg w stanl-e Floryda". 

ZASTRZEZENIE 

Wychod~~cy 'W Nowej Zelan­
dii dziennIk "Kaingaroa Fort' .. t 
NeWII" zan,leszcza w kaŻdym nu­
Tllel"~e ,n~ wldoo~nym miejsc" 
notatkę rej treścI: "Poglądy 
wyrażane w tym dzienniku, są 
J1le zawsze ;prze~ redakcją po­
dzielanfó czy choćby rozumiane", 

SERCE I PODATKI 

1I0gael bywalcy slon-e01.inej I 
luksusowe i florydy na połud,niu 
USA b~dą błogosławlć nowe L3-
sady okreMone prze~ sądown ic­
two pOda,kowe w Waszyng to­
nie. Pi.z" o tym dziennik "Mia­
mi Herald". "Sąd wydałwYJ"ok, 
na mocy którego koszty spędze­
nia zimy "a Florydzie są,,, wy­
datkiem na leczenie, wobec e,'e­
go potr~ca sl~ Je z wp-lyw6.v 
pochOdząCYCh l podatku docho­
dowego l zwraca płatnikowI. 
Dzięki temu ~ewlen chory n3 
s~rt:e rnj~zkaniec New Jers-ey, 
któremu lekMz wydal odoowle.cJ 
nie zaŚwla.cfczenle. 'otrzyma zwrot 
koszt.6w zimoweg'o "leozenia" w 
sł"ńcu Fl~. ydy". 

Pismo zaś .. Toledo Blade" po­
daje, że wl@lu właściciel! pa­
pierów wartośctowych "za.pomi­
na" o <płaeenlupodatk6w, w wy­
mYŚlny nlerH "l'<>s6b ukryw1j'lc 
te papiery przed okiem włoG? 
5 miliard61,l,f dolar6w w pa';}ie .. 
rach wartoś~,owych I dywlde,o­
dach nie przYSparza wplywó'" 
podatkowych. 

.] ak wirtać, w amerykańskJ':h 
finansach poważną ,rolę odgl'Y­
wają tak M! choroby serca l". za­
nik ,parniec!. 
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P6łmetek 

...... łłaiwięcej o "Jutrzence"': 
Na ogłoszoną w naszym piś 

, mie~nkidę "J~k ci sl<: pt>do-

kCJc:1sumentów. Poza tym?;e­

,pół z "Jutrzenki" nie robi 
długich przerw między wyko­
r,al!1iem jednego a drugiego u­
t woru, jak to prak tyklIją , or­
kiestry z innych lok a-li , wyko­
rzystują.c czas przeznaczony 
na granie do odwiedzania zna 
;omych na sali. 

W15ROC ~NI CĘ W y Z W O L E N I A 
'OSWIĘCIMIA 

I 
'1!(".",lJ 

' -ca 
c= 
~ 

~ 

-== ~ 
, ' .. .. 

Chciwość ludzka nie zna granic. Jest ona szczegól­
nie drapieżna wśród ludzi, którzy na skutek niezbyt 
skr'omnego trybu życia roztrwonili fortunę. Sięgają wó 
'wczas do najpotworniejszych metod, aby, podrepero­
wać swój nad s zarpnięty budżet. 1 wlaśnie w komedii 
angielskiej "Jak zabić bogatego wujka"? pokazano w 
sposób' dosadny, {ak ' wie'lkie ' chwyty "do'brydi." kre­

'wniaków obracaja, się przeci.wko nim. Wartość fil,mu ' 
jest tym większa; że ' w spOsób d~wcipny kpiqcy ośmie­
sza producentóiv tak zwanych " "kryminatÓw", który­
mi zarzucany jest rynek księgarski Anglii. 
, Wiele sympatii budZi ·b.dhate~ filmu odtwarzaja,cy 
postać wujka, weteran, amerykańskiej sceny i teatru 
Char!ies Cob/lTn (na zdjęciu). 

Przez niedbalstwo 
loka'orów 

Zepsuty zlew. Woda. nie .. I co· się okazuje? Kanały 1'1'0-

ścieka. Co się sIało? Lokato- rIociągowe zapchane są różne­
rzy podn~sz~, krzyk. Ala.rmu.ią 'go rodzaju odpadami, ścierka­
ac·.minlst.rade. Idzie ekIpa ro·· mi itp. szmatami, który.ch 
ootników. Bada. pr.zyczyny. mic~sce powinno być ·rta śmie! 

»Grzesznicv 
Oslrowsklego' 
W sali W D K 

ulku. ' 
Taka historia powta.rza się 

dość ' często od szeregu role­
~Ięcy w budynku przy ul. Kra 
.!izewskiego 1. Kilka razy w 
w miesiącu Mie~1 Zarząd 
Budynków Mieszkalnych 

WOjewódzki Dom Klilttlr)' adminlst.racja tego rejonu mu 

~ 
kon ty nuuje serię Imprez "Am:t ~I wysyłać IU,dzi, by OC7.ysz­
tnrskle zespoly artystyczne n~ c7all zapchane , przeróżnymi ru 
,cenie WOK", w któryc\l W,v- pl~ciami rury kanalizacyjile. 

~ st~pu.la, ,"sonjy posiadaj~ce cie 
~ kawy dorobek ~rtyotyczny. Tcgo rodzaju sytuacja. je,sl 
~ Oot;-chCLaS produkowaly ' .ir, oa rlłuższą me<tę niemożliwa. 
~ ~~~~2' zaproszone spoza' R7.~' ;\f7,nM nic Jest ,.aniołem stró­
;; w uajb'i,szą nipdziele na żem' .. Jednego tylko budynkU 
~ scenie, "'DK wystlpl Zesp";l pr,zy 'ul. Kra.s7.ewsklt'go l, la­
~ l'e}tralny .. Metalowi;'c" Z'kla· mieszkałego jak widać. przez 
~ ~~;~~~~ ... ~omzu ~~i~~re:SK A~ lUdzi nie dbających o wspól-
~ Ostrows.klego "Gueszn!'cy bu ne urządzenia sanitarne. War­
~ winy". Sztuka ta , była Już kil · to, by tą. sprawą zainteresował 

~au~~~~~ie ;;~taw~oana ~h~eod'r:. się Komitet Blokowy, zorga-

~ Obecni e będą ją mogli poznać niwwał zebra,nle służą.ce "przy 
mieSZkańcy śródm!eśc!a. poronieniu" do czego służą 11-

Przeds-pnedaz blletow pro-j ' 
wadzi sekretariat WDK w rządzp,nla sanitarne I jak się 

~ godz. 1()-12 i 17-19. należy z nimi obchodzić. 

I> aj li: orkiestr)' loll;\]j Rzcsznw 

;kich Zakładów Gasl-rnnnmicz 

n~'ch" otrzymaliśmy sporo lis 

!ów. DotychczasGwi u<:zE'stn icy 
.;nkiE'ty zgodnie twierdzą . że 

najlepszą orkiestrą z cztu,=ch 

rzeszowskich lokali rozry\\-ko­
wy ch jE'st zespÓl ,.Melodia" z 

W z~lązku: z przypadającą w tych dnla.ch 15 rocznicą \Vy-
7wqlenla hitlerowskiego . ObOlU śmierci w Oświęcimiu . 
( :elttrala Wil'n.a',imu FfJmó'w Ekspozytura w Rzeszowie wpro­
wadzana ,ekrany klnrze,zowskich filmy fabularne o tema­
tycę obozowej. 

JakkplwlE'k filmy te były już wyświetlane na na5'Zych e­
kranach, nie ulega Jednak wątpliwości, że zapoznać się z ni­
mi , powinn& , szczerólnle młodzież, która okropności ostat­
nieJ woJnY , zna tylko z opowiadań lub mglistYCh dziecięcych 

Takie jest zdanie większo- \\Spomnień. , ; 
"Jutrzenki". ki uczestników ankiety, któ- Zarządy , ZB~WlD-u, lub Inne organizacje społeczne, kt<lre 

rzy dotychczas nadesłali od- chel;lłY!J3', 'o'rgilUlzować zbloro\ve seansc popołudniowe .fU-
Na potwierdzenie tego zda-

0ia przytaczają m. in, takie 

' ~:r .~umenty: orkiestra ma bo­
~<:ty repertua,r zarówno utwo-

powiedzi. Poza tym wielu z m6:W 'o łem:aty'ce obozQwej' w kinach województwa rzeszów-
nich wysuwa wniosek, bYsldego mogą porozumiewać się w tych sprawach z kierownika. 
przynajmniej jeden z rzeszow ' roi ' kln , lub też z Ekspozyturą CWF w Rzeszowie ul. Rejtana 

rów koncertowy<:h, jaz70wych 
j<lk. ludowych, ma własnych 

skkh lokali rozrywkowych I t, telefon 40'-92. 
czynny .był całą noc, a jeżeli M. In. ' wybitny film produkc.il pobklej reżyserii W . .Ta­
to jest niemożliwe, to prZY-I kubowsklej "Ostatni etap" wyświetlany bl)dzie w klnlt 
najmniej w soboty i nied2;ieIto. ,.przodownlk" 24 bm., a w dniu 25 bm. w tymże lUnie "Czer-

refrenistów. qra na życzen:e Czekamy ,na dalsze listy. , "'o'ny , kwiat" produkcji jugosłowiańSkiej. 
• J ~ .:: .-' • .......•....•..•. 4._ ....• ~ ......................... ~ 

w miniaturowym pałacyku 
W sąsiedztwie Domu Kul- 1 lazły się olbrzymie pluszowe ' :Ją choinką. W u,roczyslośCjath 

tury i parku miei;;l,iego w s ł e>nie, '<anie na hieguna,ch. Clczest.niczyli riie,tylko miesz­
(;Jogowie wzniesie,nE' zostało jale w wózkach. pOd,ii. kacz- ń'ańcy" Głd,goW;ł : j :, praco\'ini-Cy 
j}rzed~zkole dla dzieci prz,cow k i i inne cudeńka, których iM_ ,,LniMki" ż dyrektorem tow. 
ników głogowskiej "Lni8.nki". tychczas niejP,den zg\ogOw.- S. ~owalskim. P~żybyli tu 
Budynek jest ba,rdzo efekt.ow- ~'kich przedszkol~ków 'nie wl- równieź tow. Edmund' 'Rudolf 
ny, a jego wypo,sażeni-e sta.no- '17.irl/ naw-el na sklepowE'j wy- 1 se"uetarz Komitetu Powia- ' 
wi prawdz iwy "luksus". W ~ t 2wie , Oprócz t.ego m ali u- loviego PcZ ' t' w Rzesząwie, 
tym wypa,rłku Głogów moż~ czest.nicy imprezy otrzymali t CH\.'. Bigąa -' dyrektor Woje­
śmiało konku.rować z inn ym i od Dzi8,d'ka Mroza' łakocie I wÓd;o;kie-goZarządu Przemy-

\

l'l'1ia,stami w. kraiu. Prze~trz~~ l koloro\,:,: bajeczki. bowiein słu'rerenow~qo, wspólnież dy 
nE' sale, duze okna, ł8z1enkl :lroczystosc otwarcia ' przE'n- r<>k!-3rem techn~cz,nym tego za 
izolatki. sza,t.nie i inne po- szk ola .nołaczono z' noworo.c7.- I Eacl \.!:· prżeds.tawicielka Ku-
mi'e szczenia 7aoew:1ią bVW8l-' ... r~toriu.m0kręgu SZkolnego 
com przedszkola jak 'najwię- i ini\Fza,proszerii gokJe': 
cej ~wohody i nozwo!;, f'7"~ KOMUNIKATY Kf'ero\<inicz,kaprzedszkola 
sie im dobrze, ;'a'równo I?tem J.'. Barbara Kruppa z wycho-
j~k też i zimową por8 Pr7Y Zn\V.in~amiamy '.łuch"czy WSN~ I wawrzyniami 'przy'roto ,wały b. 

. : . WYII"alu F.kl)nnmlooneę" I HI.t)· ' ,. . .,. I' , h 
budOWle przE"~szkola nie ~,() - r"Clnn-<:l)r.iolo~innp~o. 7e w dn o" I at.raK.cYJny program . Ma uc y 
minipł.o t8:kważ,neI!0 dl::] zrlro 22. I. hr. o ~od7.. 19 odbędzie ,j~ tańczyłY: "kra,kowiska", "Lal-
v.'ia dziatwy sz.czE1~ółl1 J'a,k ta- Icl<:~orat z j. rosl'Jskieęo. ki" "Sr.iei-ki;' , i , Troj~,ka", rl. 

" Dl:. sl11rh;lczv \\'yd7.. EkorJ,9m. . . t ·.u " • 
rlls:". w dniu 23, l . 'br. o .. "pil ... , , k.>n- "sta-:'Szal5l recytowały WierSZe 

Dyrekcja Rzeszowskiego Po ",It,cj~ 7. ~eo~rafit !;ospnd,~, " ,";. i śpi,:wały pioS€,n~i.. ' 
. t p. d 'b' t ?a S o ~od7,. 14 kon,,,ltacja .e sta- Tan'cza-c,ym dZieCiom przy-

'li la, owego rze' SIę lOr s wa tr,tylli. " '. , .., . ', . ,_ 
Przemysłu Terenowego w Gło \V uni" 24. I. 1960r. godz, tt~rywał na ,akord,eome Joze" 
gowie, przekazując przdszko- orJiJęrl:,ie sie, lek~orat 7. J. ',ni,,- :{al1<owski - uczeń V' klasy 
I dl d ·· . h' .. ' rnlrrkle-:;~. N"t~mlOst dla ,luciu· I "zko!v pods.tawowe1· w Glogo-e a ZleCI SWOIC pq a·co\\, nl- czy WydZlOlu Hlstorvczno.Soe.lolu- , ." , ,' ,. 
rl:ÓW postairała się także o ja,i;: ~innrgo w dniu, 2;.·J. "r. e:od.: 'i. wIe. I trce-ba pr1.yz~ac , grał 
najlepsze- wyp:osażenie nowe- odbędzie .slp, dodatkowa kom\ll-h[>rnzo dobr7e" W mmJ~t\lrO-

b · k D 'd .. tacja z hIstorii reud~li1-mu. \vym o3·111'Cyku" zabawa dzie go o le -tu. o yspozycJI • ~ • . ' .. , . " ~ ' ' . , '. " 
p,rze,dszkola oddano pianino, 2l. l. 1960 r. (nled7iol ; ) o ~od".' I('l!~ca ,udała SIę. ' (bebl, 

Ksiqżkl 
za miliony 

, . Rokrocznie państwo 

przeznacza poważn~ su­
my na rozwój cz'yte !ni.c 
twa, na poszerzenie kstę , 
'~ozbiorów istniejqcyc,h 
bibli~tek, na wzbogace- · 
nie ich. w nowe cenne 
wydania, zarówno liter!I 
tury pięknej, fachowej; 
jak naukowej. 

W roku ubiegłym ,nct 

użytek placówek biblio­
tecu/ych naszego woje­
wództwa zakupiono ksią 
żek it sumę ponad 2.100, 
tys. złotych. Na prenu.-., 
meratę gazet i czasu.:' 
pism wydatkowano ' w 
tym samymokrest(( 
260.907. A sama oprawa 
ksiqżek kosztowa/a 

, ubr. 134.141 złotych. 

w 

radio wraz z adapteTem 10- odb~ll7.ie się lektorat Jęzl'ka , ,,Ie- :------:..------~~-----------, 
A · ' · k d· ' r ' mirckicg'o. .' . 
vOW' ę, maszynę o sZ~ 'C la, ' 2,. T. '(ponlei7,lalekl cHa ,Iur"~-
pralkę elekt:rY'cz:ną itp. Ogól- czy I roku Wyd'. Eknn. wykhd 
nie koszty budo wy tego na- ( ~e: od7 .. ) m~r Gębki pt .. ; Or~,nl'; · 

,I ' ,~ d 7. ~c.la i "lanowan ;. prodnkr;li '.'( 
WS,{fOS no:voczesn( ~o prze - pne<l,i~hlorstwle pn..myslow"m". 
szkola obltcza Się na sumę 7.~' sluchacze II roku ó gcul •. , 
2.665 ,868 zł. Na same tylko ~- ~:~~:';~7;'~:I~;ą kon",lt,cJe p"ed· 
r~ądzenia - jak zakup stoll- ' 2G . ' " I. '''~·tor.lc ~Ia sJllrhar7V 
ków. krzE'sE'łE'k i zabR,wld wy- Wvr17 .. His!..·!ilo1-. rok r ml!'f GI;I' 
dat.kowano 92 tys. zł, Wa;;,nE' tor \\')'~Iosi w"""d r~ C?d7..) , p.'" 
jest także i lo, że wokół przed i'r;~v~~~~';;r~;'~~~~n\ ~t~~":~~I~I<I: 
5;?1kola znajduje się 0Ib,z,'-mi towani:' sie ś\Vi,towego syote,ntll 
pl8c olocz()nv dookoła siatką, i",,;rri"i-"VC7.nHO". . ' , 
który w przYS7 l ości za m i ~ nio- m~'st;I~VI~~~~h~c!'.OIOI~w~~~u J1!n;j~ 
ny zostanie cześciowo n~ 0- 2';. I. ją60 r. o godz. 9 konsul.ta­
E>ródek jordanowski oraz posa c,le z historii po~s~ec~neJ. • .•• 
'd', t k' t •. k I ZG.1. I:odz, 15 z fIlozofII marks!-zone 7.0S aną Wla) I rze- słnwsklej. ' 
wv o7.(lobne. ?bccn~ś~ ~luchaclY WUML na 

. W o,niu uroczys tego otwa~- \V~~t~~~~cI~~I.~:~:I'~:i,;a. br~ł. 
CI:) .pfzed~zkola (20 bm.) 7aWI- udział w w/ w wykładach Jako "!II 
tał 00 IJfz(>dsz:kolalków Dzia- ni sluchacze. . 

c'~k Mróz. >:.~ynoszac im nie- wo,eWódzkt otrod~k Pr<1parall-' 
z.IIczoną i10sc z2Iba.wek. Zna- dv Partytne, w Rz"znwle 7.alVla- , 

,SIadem naszeJ 
krg'ykl 

• , ~;'nlla lekt.orów KW, ' że 'u"nwlo--------------________ .. _____________________ _:_ d7.;ńnV na 21 slycznia br. Eod •. H 

odC7.Vt lektora KC nt. ,,7.adallła 
w rl7.:ierlzi"ie upor'lactkowa·""I~ m~· 
tod I stylu pracy w gospodarce" 

Kierownicy: n I.ekt6rych skle­
pów, · a taki,e pJ·.ac;,wn it: y· Z~­
tru<łn i eni w· lra·l1sporci e ha.r.­
,dlowym uWażają ' na jwi docz· 
nl@j. że' 'chodniki rzeszows'kich 
ulic są ia , sz,erokle i można je 
\vykorzyslywac ",p, na magazy· 
nowanie towaru; My jeste&my 
Inn'ego z<l<łnia, przechodnie -
którym "tego ,'rodzaju ,przesz.ko, 
d)' utrudniają przejscie - też. 

W związku " zamleszezon~ n~­
tatką prasową pt. "CI robić z Dpa­
kowaniami ,zklanymi"? PSS wy­
jasnia, że .kłepy PSS prowadZĄ 
na podstawie zawartej umowy I 
Hurtownl~ Wojewódzkie~o Przed-

DY ~'J r nocny: A,,:eka Społecz­
na nr I. ul. 3 Maja I~ 

S :aly dyżur nocny: Aptek! 
Społeczna nr 4 ul. Dąbrow· 
si:l e.2o 56 

P~!~~~O(::Yej T~tr gbr:;~. 'iil Sie-
W"ina i PO,kÓj 

ZORZA (ul. 3 M~,la) _ 
Jak zabić bogalego wujka 
(ang. I. 16) godz. 17.30 
Amer ykanin \v Paryżu 
gMz., 15.30 i 19.30 

ŚWIT (ul. Langlewleza) _ 
Am igo (NRD I. 18) 
dod. Nad Zatoką Gdańsk~ 
godz. 17 I 19 

PRZODOWNIK (ul. Pstrow­
skiego) -
W obronie mOjej miłości 
(fr. I. 16) 
dodat. Kierunek socjalizm 
godz. 17 f 19 

APOLLO (St.romleścle) -
Bl,,!<itna strzała (radz. l. 16) 
<lod. Tragedia WOdnika 
godz. 16.30 I 18.30 

STRZV20w 
ODRODZENI" - , 

Warynarz z .,Komety" · 
(radz. I. ł2) 

UWAGA' Repertuar klo , poda- . 
Jemy wg informacJI ' CWF' . 

Piątek 

22 
stycznia 1930 r. 

Wojewódzka i MieJska Biblio· 
teka Publlr,zna w Rleszowl~ 
(ul. Tkaczowa) -
czynna od godz: 10-19 

Pedagogiczna Biblio'leka Woje-
\vódzka w Rzeszowie. plac 

, Zwycl~slw. 7 cz~·nn. co-
d zi en n i ę od gad Z. il:-20 

Biblioteka Dzielnicowa (uL 
Dąbrowskiego, 48a) czynna 
w ponied7lałki, wtor:':i od 
godz. 10-14. a w pozostalych 
dniach od 1:F-21 z w~'jąt­
świąt i niedZiel 

PROGRAM 

Program dnIa: 7.13 15.25 

Wiadomości: S.OO 6.00 7,00 
•. 00 1ł.00 16.00 18.00 20.00 23.0D 

8.06 Przeglą·d prasy 8.33 M',· 
~yka i aklualności 9.00 Audy­
cja dla kI. VI 9.40 Dla przed­
szkol i. a~ldycJa slown,,·muzycz­
'na 10.00 Końcer~ poranny 10. :10 
Mnie I znane utwor\' BeE' ~ho­
vena ' 11.10 .. Dab s7llmi" lr"gln. 
ksiażi<1 11.30 Sol isci i z~s · 
pol y wreperturze rozr Y'wko­
wym 12.04 , :vIulyka lud"wa na­
rc<lów radzieckich 12.33 l,on­

,cert solis'ow 13.~O Pogoc:le me 
lodie 13.40 Koncert 14,03 Au­
d ycj a dla młod:"'!p7.y SlKO::1eJ 
16.45 Kultura p'!nle poszukl' 
"rana 17.4;; Radio-ReKlama 18 o:; 
"Leśne mar7.e" ode. pawi eśLi 
19.05 Unlwe,rsyle~ Radi,,..vy 1~, 1 0 
Nad · kartami. poef.ó\v 20.:;; Pi~:-. 
minut o WYChO\VRniu 21.1:; p. : ł·­
nym głosem o sp·:-awach mło­
<1zieży 22.10 Muzyka taneczn •. 

PROGRAM H 

Program dnia: 7.40 15.05 
W'adomoścl: S.3n 6.30 7.3Q 

' .30 12.04 IS.CO 19.00 23.50. 
8.38 Przegł~d prasy 8.45 p ies· 

ni kompozl'torów pol sk ich 9,.n 
Mu~yka naszych przy jaciÓI 
I L.OO Splewaml' pieśni i pi c· 
sen'kl 15.10 Swojskie melcdl. 
)6.00 Dawne arie wloskie 16:10 
Gra orkiestra PR 17.00 Radio­
Reklama 17.1~ Ulubione piu· 
senki I ulubieni piosenkarz~ 
1~.2.; Felieton M. Jorsla 1~ . 05 
Gra orkiestra taneczna 19,13 
Tran~misja koncei~ u sY~') ' 
nicznego 20.35 W kawiarni li, 
terackiej 21.52 Wiadomości 
sportowe 23.09 Ze świata Ja'­
zu . 

ROZGŁOSNIA RZESZOWSKA 
PR 

8.10 AUdycja " Trudne spra· 
wy hodowli" 15,00 Dziennik 
Rzeszowski 16.10 Audycja lit2-
neka 16.3{) Grają 51ynni tręba­
cz:e • •. 

- nie odbędzie się. 
siębiorstwa Hurtu SpOZywc7ego t 

skup opakowałl (la zlecente, 
klóra z kolei zawarla umowy' J 

Nie ł h I Ć 
zakładami produkcyjnymI. , 

Op aca 5' elę ' C" U e.ganl Zgodnie, umo"''I .kupowl po-
. ' dlegają takie opakow .. nla jak bu-

,elki typu mono'polowego, butelki 
, . ' .~ l' k ' . n ' po winach, słoiki po Inu5ztar~zl~. 

przy .ul. , M. , .~~r,~a s. I,el - OJ, l, diemach, konfiturach IIp. 
FranCIszek LudWIkowskI - ul. Ale w dniu 15. IX . 1~>9 r. wy­
Zyginuritows~a 10 ' Zdzisław .laSnia dalej PSS otrzymali~my 

, : . ' "pismo 1. Woj. Przedsl~i:lloutwa 
Sun,ara- ~I. , Krakowska ~ 1.1 Hurtu Spożywczegc> UWlad,.mla­
Cit,e,rOlU,otnie k, atana 'była J:'ow Jące nas, Że sku\, tych opa,kow. :ui 
nież'Helena "uowąIska ' zam. należy wstrzymac .. pon,lewaz "AII-

. . , . . ~, . . ". . m?" w Rzesz.owle katego.rycznl. 
przy ul. P. Fmdera 22. Obecme odmawia odbioru opakowan; 
Dosiaduje karę a_resrlu; , Dlactego? - pytamy. 

Wprawdzie ilość spraw ,s.kie­
rowanych w ubr. do KolegiU'ri\ 
Orzekającego Prezydium l'vIRN 
w Rzeszowie zmniejszyła się 
znacznie w stosunku do roku 
l058 (bo aż o 1.425) niemniej 
jednak czlonkowie Koleg:un. 
!:'lieli ręce pełne robóty. Na 
203 posiedzeniach kolegiumroz 
pa trzyli oni 3.058 różnego rO-'1 ' - pismo codzienne, wydaje, 

, ., , Wydawnictwo Prasowe "N'o-
c1zaju spraw. Podo:Jnie ::a!{ w NOWINY winy Rzeszowskie" - RSW 
)".tach ubiegłych przeważały · 1 '" . , , " .. Prasa". 'tedaguje koleglu,m. 
\'IV kroczenia O charakterzE' Adres redakcji: RzeszOw, 

j ul 22 Lipca, gmach KW 
c:luligańskim i ' nieprze.~ trzega l', ' l, !!!,Ui.I\\,!I\l, FI l,!! PŻPR. III ,l. TELEFONY: 
n.i e przepisów drogowych. _ :!! Jr\ 1.. ! ~_~ ~L ! centrala - 2056, 2057, naczel-

ny redaktor «775. zastępca 
Poza karą grzywny, której redaktora naczelnego ł610 ', 

wysokość w ubr. wahała si<: dzlal .portowy I In(ormacjl 4351, redakcja nocna 5017, ad~nl: 
najczęściej w granicach od ~OO ttraeJa Cł51, ukretaria redakcji I WlZyotklo; dZlaly Il\czy en 
_ 1000 zł, 17 osób za swo,J'e .,,,,y trala. Oddziały redakcji: przemyśl, ul. Warynli<lego 15, te~I:;::" 

KroIno, uJ.' Slowacldego 5, II p. pok. 22, tel. 499, , 
kroczenia l1karanY:'h z6stclo pl. Ozierżyń5kle~o (KP PZPR), tel. 20?, 104, _39, stalowa Wola, 
zasadniczą karą aresztu i .-lr<'\- uł 1 Maja Zł Biuro Reklam I Ogłoszen - 4&02. 
\\11'e tyleż samo karą aresztu zamówieni .. : ze zleceniem wysylki za ~ranlcę przyjmuje -

Przedsiębiorstwo Kolportażu WydaWnictw ZagranIcznych 
ZD st.ępczego - za niepłacer!i~ "Ruch", Warszawa, ul. Wilcza 45, nr konta PKO ,1-6·100024. 
gn.ywny W oznaczonym, term i- prenumeratę zglo57.on". do dnia 15. danego mleSl'lca, PKWZ 

Ruch" rozpoczyna realIZować .. dnIem 1 następnego miesiąca. 
nie. "Zamówienia l ' przedpłaty na prenumeratę ' przyjmowane 11\ 

Za chuligańskie wyczyny w w termlnJe ,do dnia 15 miesiąca poprzedzaJącego okre~ prUłu-
Ir.iejscach publicz.ny<:h ukarani meraty przez: u'rzęd'y pocztowe, Ii.tono.z~ oraz oddzlaly I de" 

zosŁall' kl'll<akrotnl'e w ubr', m. leJatury "Ruch". Można rÓlVnież zamówlc prenu~eratę doko-
• nuj"c wpłaty na konto PKO J 01\1 Rzeszów nr 9-&-Uj PUPlK 

in. Tadeusz , Markiewicz zam, "Ruch" ,w' Runowie. ul. Asnyka'. Cena prenumeuty mle~ 
Rzeszów, pl. Wolności 16, Ta-I' .tęćZ1Iej , - ' zł 12,~O, k:wartaJneJ -Zł 37,50, półrocznej - Zł 15, 

, roc'zneJ '- zł ' 15t. 
ceusz Wójcicki ze maronl\vy, Druk. RzeszowskIe . , Zakłady Graficzne - RZe!zów. T-I-SS 
Franciszek Sko\Vro.ń_s~ .. Ulll . . !...."._---.-.-___________ ---. ______ -...".....,~ 


	1960_18_001
	1960_18_002
	1960_18_003
	1960_18_004
	1960_18_005
	1960_18_006

